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Dalsze postepy wojsk narodowych 
Sa as I D 

powstańczego sztal ównego do* 
nosi: Armia pó — Santander: 
Mimo niepogody i konieczności od- 
budowywania dróg i mostów, znisz- 
czonych przez ustępującego nieprzy 
joe, marsz naszych oddziałów 
postępuje szybko naprzód. Po zaję- 
ciu Virga w ciągu ubiegłego wieczo- 
ra przełamany został zacięty opór 
nieprzyjaciela i zdobyte zostały wy- 
sokości Posorrar, Gurama wzgórze 
839,812, miejscowość Gutube i Vies 
Vega de Paz. W. czasie redagowania 

powstańcze osi | punkt na 
kim. drogi i otoczyły Alceda i On- 
tameda. W czasie tych operacyj 

wzięto” do niewołf”"punai"" 600 nie” 
przyjaciół, przeważnie asturyjczy- 
ków. Na froncie Leon trwa wymiana 
strzałów. Do oddziałów naszych 
zgłaszają się licznie dezerterzy z mi- 
licji nieprzyjacielskiej. Na froncie 
aragońskim nieprzyjaciel usiłował 
wczoraj i dziś atakować masze sta- 
nowiska pod Mionte Calvario i w 
Sierra de Algubierrez. Natarcia te 
zostały odparte. Na adcinku Albar- 
racin oddziały nasze azjęły bardzo 
ważme stanowiska pod Rincon de 
Molinero. W: czasie tej operacji od- 
działy nasze przełamały zacięty о- 
pór nieprzyjaciela, zadając mu cięż- 
kie straty. Jak obliczają, padło ok. 
tysiąca żołnierzy nieprzyjacielskich. 
W zdobytych okopach naliczono 
600 zwłok i wielką ilość materiału 
wojennego. Na innych odcinkach pa- 
nował spokój, a bardziej ożywiona 
wymiana strzałów trwała w ciągu 
dnia na odcinku Grenady. 

PARYŻ 21,8. Korespondent Ha- 
vasa na froncie Santanderu donosi, 
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Kronika telegraficzna 
— Mussolini powrócił z Palermo do 

Rzymu. 

— W Mediolanie w czasie gwałtownej 

burzy piorun uderzył w gmach opery Sca- 
la, wzniecając pożar. Ogień zdołano ugasić. 

— W Manilli w czasie wczorajszych 

wstrząsów, został zabity jeden z mieszkań- 

ców, 33 odniosło rany. Wiele domów uległo 
zniszczeniu. 

— Angielski samolot komunikacyjny 

„Caledonia“ ustanowil nowy rekord przelo- 
tu transatlantyckiego, Samolot dokonał prze 
lotu w czasie 11 godz. 33 min, i wodowal 
w Foynes. 

— Wczoraj z Monachium wystartowało 

77 samolotów sportowych do pierwszego od 
cinka tradycyjnego lotu p. n. „Zuśspitziluś”. 

— W Bukareszcie w rumuńskim banku 
narodowym podpisano akt notarialny prze- 

jęcia terenu ofiarowanego Bankowi Polskie 
mu przez rumuński Bank Narodowy w miej 
scowości Eforia nad Czarnym Morzem. 

Bank Polski przystąpi niebawem do 
budowy domu wypoczynkowego dla swoich 
pracowników na terenie ofiarowanym, 

— Władze brazylijskie zezwoliły na 

dalszą kolonizację terenów Parana Planta- 

tións, Przedstawicielstwo (Parana Planta- 
tions w Warszawie zawiadomiło syndykat 
emigracyjny, że będzie przyjmować tran- 
sporty emigrantów - osadników, 

— Wskutek pożaru, jaki wczoraj wy- 

buchł w  Goczałkowicach-Zdroju (Śląsk), 
spłonęła całkowicie wieża wiertnicza oraz 
dach domu zdrojowego. 

Na tkanie 
sowe; kołnierzyki, berety, 
ne przepisowe sweterki szkolne, teczki i t. d. i t. d. Kalkulacja 

FRANCISZEK FRLICZKA 
Wilno, ul. Zamkowa 9, tel. 6-46. = 

(i B ki ННННИ 

  

W 

4 

Za 7 dnili! 
Staje do pracy mtodzie2 szkolna 
młodzie: r mn * wielkim Von T przepi- 

że dziś rano linia czołowych oddzia- 
łów powstańczych znajdowała się w 
odległości od 25 do 25 klm. od San- 
tanderu. Na lewym skrzydle kolum- 
na wojsk powstańczych zaniechała 
posuwania się po drodze Palencia— 
Santander i obecnie postępuje na- 
przód poprzez wzgórza, okalające tę 
drogę. Wczoraj oddziały powstań- 
cze posunęły się poza wioskę Mol- 
ledo. Wojska posuwają się niewiel- 
kimi kolumnami, nie spotykając po- 
ważniejszego oporu ze strony prze- 
ciwnika. Oikoło godz. 8-ej rano wio- 
ski Santa Cruz, Helquerra i Laserra 
były już w rękach powstańców. Waż: 
ny węzeł komunikacyjny Las Are- 
nas de lquina oddziały powstańcze 
obeszty od półuwco - zachodu i o* 
becnie całkowicie nad nim panują, 

Na prawym skrzydle kolumny 
zmotoryzowane podjęły dalszy: atak 
o świcie. Kolumny te rozwijają swą 
akcję głównie wzdłuż drogi Burgos- 
Santander. 

O 24 KLM. OD SANTANDERU 
SALAMANKA21.8. Wojska pow 

stańcze poczyniły w dniu wczoraj- 
szym dalsze postępy w kierunku | 
Santanderu. W godzinach wieczor” | 

Pakt komunistów z socjalistami w 
PARYŻ 21.8. Korespondent „E- 

cho de Paris” donosi z Moskwy, że 
iw Walencji podpisano między komu 
nistami a socjalistami hiszpańskimi 
ważny układ, który w praktyce rów- 

i S] 

Echa zatargu dyplo- 
matycznego 

PARYŽ 21.8. Na skutek zerwa- 
nia stosunków dypłomatycznych po” 
między Czechosłowacją a Portugalią 
rząd czechosłowacki zwrócił się do 
rządu francuskiego o objęcie opieki 
nad obywatelami i interesami cze- 
chosłowackimi w Portugali. Rząd 

Z przychylił się do tej proś- 
y. 

A i L 

W niedziele, 29 sierpnia r.b. 
wyjdzie 

numer szkolny „Dziennika Wileńskiego 
Objętość i nakład tego numeru będą zwiększone 

Zwracamy uwagę PP. Kupców, firm i odpowiednich instytucyj 
ten nasz numer w związku z rozpoczynającym się rokiem szkol- 

ADMINISTRACJA „DZIENNIKA WILEŃSKIEGO* 
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specjal- 
cen najniższa! : 

RYJNA 

nych doszły: ae do. miejscowości 
Ontaneda + Villa Carriedo, položo- 
nych o 24 i ž klm. od Santanderu. 

EWAKUACJA MADRYTU 
AR V, a 

že g iaja wydał rozpo- 
rządzeńie  Bizykoieszeni jewakuacji 
cywilnej i z Madrytu celem 
pozostawienia w stolicy . wyłącznie 
broniących ją wojsk. 

ZE LUKA 
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3 PO ZWIEDZENIU WYSTAWY 
WYPOCZYWAJ W SŁOŃCU 
NA PLAŻACH FRANCJI Sop Ab Op 

NAJSKROMNIEJSZYCH 
DO NAJBARDZIEJ 
ŁUKUSOWYCJ 

   
   

    

   

=. OFICJALNE BIURO 

KOLEI FRANCUSKICH 
WARSZAWA ONOLIŃSKICH A Tel.684-85 

I BIURA PODROZY 

INOWROCŁAW — ZDRÓJ 
Kuracje ryczałtowe :'całkowity pobyt 

    

    

  

126.— zł. 185.— zł. 240.— zł. — paz Wai" 
2-tyg. 3-tyg. 4-tyg. 

ii. Sezon od 16.Vifi. 
Bezpłatne prospekty wysyła Zarząd. 

Str. Narodowe oskaržone 
przez starostwo grodzkie w Łodzi 

Starostwo grodzkie w Łodzi po- 
ciągnęło do odpowiedzialności kar- 
nej zarząd okręgowy i kilkudziesię- 
ciu członków Stronnictwa Narodo- 
wego w i | zujących przepisów. 

Akt oskarżenia zarzuca m. in. | za 
że wielu członków Stronnictwa Na-| Poszczególni kierownicy placó- 
rodowego brało w dniu 15 bm. udział | wek Stronnictwa Narodowego w Ło- 

Informuje „Orbis" 

  

wego sztandaru organizacyjnego nie 
został uprzednio przed poświęce- 
„niem przesłany do zatwierdzenia sta 
,rostwu grodzkiemu w myśl obowią-   

  
ZIĘBIENIE. 

Y r ZEBÓW 
PA.P 

80   

  

Hiszpanii 
noznaczny jest z połączeniem obu 
,partyj. Układ ten został zawarty po 
długich rokowaniach między. b. min. 
|spr. zagr. Alvarez del Vajo i sekcją 
hiszpańską Kominternu. 

Wiadomość o pakcie tym przy” 
niósł również madrycki ikorespon- 
dent „Prawdy, który informuje, że 
obie partie zobowiązały się w nim 
do walki z wrogami Sowietów. Ten' 
międzynarodowy charakter paktu 
był ostro krytykowany przez b. 
prem. Lango Caballero, Jedna z kla 
uzul tego układu postanawia, że w 
armii walenckiej ma być przeprowa- 
dzona energiczna „czystka” wszyst- 
kich elementów wrogich oraz że ko- 
misarzom politycznym w wojsku bę- 
dzie udzielone całkowite poparcie. 
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Rewizje w „Pracy Polskiej“ we Lwowie 
We Lwowie w lokalu „Pracy Pol 

skiej” dokonano 'dwukrotnej rewizji 

i zatrzymano przejściowo  sekreta- 

rza Marcelego Czerniawskiego. Po- 

nadto dokonano rewizji w mieszka- 

niu kilku członków organizacji. Re- 
wizje zarówmo. w domach at- 
nych, jak w organizacji nie dały żad 
nego wyniku. P. o miano вга 

kać broni i materiałów wybucho- 
wyjch, 

Na terenie Lwowa usilowano u- 
czynić dywersję „Pracy Polskiej” i 
stworzyć narodowe zjednoczenie ro 
botnicze, które by w przyszłości mo 
gło stać się zalążkiem pracy Ozono- 
wej na tym odcinku. Wszelka akcja 
ta nie iosła żadnego skutku. 

| 

  

ł ctwo nie posiadało pozwolenia. 

w uroczystościach i pochodzie w |Czi, zostali wezwani do urzędu śled- 
mundunach, nie  zalegalizowanych czego, celem rozpoznania z fotogra- 
przez władze. Poza tym w pochodzie |fij tych członków oraz podania ich 
brały udział delegacje z szeregu po- |nazwisk, którzy podczas uroczysto- 
'wiatów województwa łódzkiego, co | ści w dniw 15 sierpnia ziawili się w 
' nadawało uroczystości charakter zja | mundurach. 
„zdu okręgowego, na który Stronni | grz EZ ZZA 

W 

Wystawa dalszym ciągu akt oskarżenia zarzu- 
|ca poszczególnym członkom Stron- 

„Radio dla miastai wsi“ 
od 15 do 30 września r.b 

|nictwa Narodowego przeprowadze- 
nie w dniu Święta Żołnierza niele- 

KASOS IAL VIKI AS ads BR 

galnej zbiórki pieniężnej. 
Wśród zarzutów aktu oskarżenia 

figuruje również ten, że projekt no- 

Aresztowania wśród ludowców 
W. Jarosławiu aresztowano pre- ponieważ domagali się od rolników 

zesa Str. Ludowego na powiat prze-| wykonywania uchwał, powziętych 
worski, mec. Wiktora Jedlińskiego. | na zgromadzeniu w dniu 15 sierpnia. 

Poliicja aresztowała w Błoniu kil- Liczne aresztowania ludowców 
ku członków Stronnictwa Ludowego | odbyły się w woj. kieleckim. 

    

PRYWATNE 
2 KLASOWE ŻEŃSKIE LICEUM HANDLOWE 

(Kurs nauki dwuletni) 

dawniej KURSY HANDLOWE ŻEŃSKIE 

T.Raczkowskiejį 
w Warszawie, ul. WSPÓLNA 41, tei. 9-27- 40 

prawo wstępu do wyższych uczelni 

WARUNKIEM przyjęcia do Liceum jest ukończenie gimnazjum ogólnokształcą- 
cego, lub 6-ciu klas gimnazjum dawnego typu, albo średniej szkoły zawodowej. 

ZAPISY trwają w godz. 10—13 i 17—19 

EGZAMIN WSTĘPNY — 31 sierpnia 1937 

  

Studio operowe 
„w Warszawie 

WARSZAWA. 21.8. W dniu 1 
października zostanie otwarte przy 
Teatrze Wielkim „Studio Operowe'" 
pod egidą Opery warszawskiej. Stu- 
dio będzie miało na celu przygoto- 
wywanie spiewaków do występów 
na scenie. Do studia przyjmowani 
będą jedynie młodzi artyści, którzy 
ukończyli już naukę śpiewu, przyj 
czym kandydaci poddawani będą 
egzaminowi specjalnej komisji. 

W ciągu sezonu na scenie Teatru 
Wielkiego będą wystawione w ca- 
łości 2 opery własnymi siłami ,„Stu- 

dia", 

  
snokciom Przepie ożyelo 00 opakowaniu.   
  

 



Obrachunek 
Czyż nie byłby na czasie zwięz- 

ły obrachunek, dotyczący istnienia 
i działalności O. Z. N, w pół roku 
od powołania go do życia w oświad- 
czeniu p. płk. Koca z 21 lipca r. b.? 
Być może, iż okres półroczny wyda 
się za krótki dla oceny. Któż jednak 
nie pamięta, że tuż po mowie p. 
marszałka Śmigłego Rydza z 24 ma- 
ja r. ub., w której padło hasło zje- 
dnoczenia narodowego, rozpoczął p. 
płk, Koc swe przygotowania, tak 
iż tworzenie i zjawienie się O. Z 
ma za sobą rok z górą? 

To pewna, że dzisiaj, po roku 
przygotowań niejako podziemnych i 
po pół roku życia ma powierzchni, 
można ustalić główne znamiona te- 
go zjawiska w sposób rzeczowy i z 
dość dulżą dokładnością, 

1. — O. Z. N. nie jest zjednocze- 
niem narodowym w żadnym możli 
wym znaczeniu tego pojęcia. W wie- 
lu krajach urzeczywistnia się od 
czasu do czasu, pod nazwą zjedno- 
czenia narodowego, współdziałanie 
wszystkich lub  przeważnej części 
stronnictw politycznych celem do- 
konania w określonym czasie i za- 
kresie zadań politycznych, niezbęd- 
nych dla dobra państwa. Nasze ży- 
cie polityczne nie różni się, pod tym 
względem, od życia politycznego in- 
nych krajów, bo i u nas ruch poli- 
tyczny wyraża się w istnieniu kiłku 
stronnictw, jako głównych odłamów 
przekonaniowych, ustalonych prze- 
ważnie od dziesiątek lat, które z 
sobą stale się ścierają, a  „miektó- 
rych* ważnych chwilach  niejedno- 
krotnie współdziałały /w imię zje- 
dnoczenia narodowego dla zadań 
szczególnych. A więc i u nas nie 
można dokonać zjednoczenia naro- 
dowego z pominięciem tych stron- 
nictw. Poza stronnictwami możnaby 
zjednoczyć chyba żywioły bierne, 
które, jak w każdym społeczeń- 
stwie w pewnej ilości, były, są i bę- 
dą zawsze bierne. Otóż O. Z. N. pod| 
kierownictwem p. płk. Koca wcale 
nie postawił sobie za cel zjednocze- 
nia narodowego w powszechnym i 
rzetelnym znaczeniu tego pojęcia, 
ale najwyraźniej ma cel zgoła inny, 
a mianowicie utrzymanie władzy 
wyłącznie w ręku obozu rządzące- 
go od lat jedenastu, a ponieważ ta- 
kiej grupie zawsze jest potrzebne 
przynajmniej pozorne oparcie o spo-, 
łczeństwo, więc po niepowodzeniu 
BB z lat 1927—35, który się calko-| 

wicie razstroił, przystąpiono w r. 
1936 do stworzenia nowego BB pod 
nazwą O. Z. N. Jest to zrozumiałe 
ze stanowiska potrzeb grupy  rzą- 
dzącej, ale ze zjednoczeniem naro- 
dowym nie ma to nic a nic wspól- 
n$o. т į 

2. — O. Z. N. jest zatem „stron- 
nictwem politycznym i niczym wię- 
cej. Właściwością jego jest to, że 
jest stronnictwem obozu rządzącego 
i pragnącego rządzić nadal, podob- 

* nie jak był BB. Nikt też nie przy- 
"stępuje do O. Z. N. ze względów 
przekonaniowych, ale tylko ze 
względu na to, że przedsięwzięcie 
to występuje pod znakami popiera- 
nia ze strony władz. Istotnie też 
zasiąg jego nie wyszedł poza zasiąś 
dawnego BB, tak dalece, że nie 
można przytoczyć ani jednego na- 
zwiska godnego uwagi w całym 
kraju, które świadczyłoby o nabyli- 
kach O. Z. N. z poza kręgu BB. A 
nawet zasiąg ten jest węższy. Jest to 
zrozumiałe, gdyż BB powstał po ro- 
ku rządów pomajowych, gdy obóz 
rządzący nie był jeszcze obciążony 
tak smutnymi dla kraju doświadcze- 
niami, jak po latach jedenastu, nadto 
zaś BB powstał z powoływaniem 
się na nazwisko śp. Józela Pilsud- 
skiego, które miało dźwięk mocniej- 
szy, niż nazwisko p. płk. Koca. 

3. — O. Z. N. nie mieści się w 
pojęciach prawno-politycznych obo- 
wiązującego ustroju państwowego, 
także takiego, jaki jest ustalony w 
konstytucji z r. 1935. Wprawdzie 
przewódcy O. Z. N., czując wyjątko- 
wość prawną swych działań, gęsto 
zapewniają, że nie dążą do wyłącz” 
ności jednego stronnictwa w odróż- | 

nacjonalizmu i| » nieniu od faszyzmu, 
komunizmu. Ale obowiązujący u nas 
ustrój nie zna i nie dopuszcza praw- 
nie nie tylko wyłączności jednego 
stronnictwa, ale także przywileju 
jednego stronnictwa. A tu ten przy- 
wilej zaznacza się na każdym kroku. 

4. — O. Z. N. ma wielkie kłopoty 
|w określeniu, czym właściwie jest. 
Nauczony smutnymi losami BB. nie 
chce się przyznać, że jest związany, 
jak podszewika, z grupą r а 
oraz że jedyną jego siłą jest popar- 
cie w!1dz. Z drugiej strony nie tylko 
nie może ukryć tego poparcia, ale 
tuż nie może zbyt wyraźnie go się 
wypierać, bo wie, iż nikt a nikt nie 
przystąpiłby do niego dla innych 

KONCESJONOWANE PRZEZ KURĄTORJUM 0. 5. W. 

    

im. „KOMISJI 

Przyjmują zapisy na rok 
System półroczny 1) do 

wuje do egzaminu z 4-ch 

„ kotńukócyjie Kutsy Goksziałcające 
EDUKACJI NARODOWEJ 

Wilno, Benedyktyńska 2, róg Wileńskiej, 
szkolny 1937-38. Kurs Ogólnokształcący. 
wszystkich klas gimnazjum nowego typu, 

2) do klasy 8-ej gimnazjum dawnego typu (duża matura). Przygotu- 
klas gimnazjum nowego typu, oraz z 6 i 8 

klasy dawnego typu (mała i duża matura). Wydział humanistyczny 
i matematyczno - przyrodniczy. Kurs zawodowy, Stenografia. Nauka 

trwa 10 miesięcy. Przy kursach pomoce naukowe, pracownie fizyczno-chemicz- 
na i przyrodnicza. Lekarz szkolny, Sekretariat Kursów czynny codziennie od 

й godz, 10—13 i 16—19 prócz niedziel i świąt. 
  

Poszukiwania Lewoniewskiego 
MOSKWA. 21.8, Komisja rządo- 

wa, organizująca raid Moskwa — 
Ameryka Północna ogłasza za po- 
średnictwem agencji Tass następują- 
cy komunikat: Lotnik Zadkow na 
wodnopłatowcu N-2 wylądował w 
Barrow, skąd rozpocznie regularne 
loty w poszukiwaniu samolotu Le-/ 
woniewskiego. Lodołamacz „Kras- | 
sin” znajduje się w odległości 10 mil 
o Barrow Parte i ocze- | 
kuje na ustąpienie y, by móc po- 
suwać się dalej. Wodnosamolot A 
byty w Ameryce i pilotowany przez 
MWilkinsa wystartował z Nowego 
Jorku, kierując się do portu Artura 
w Kanadzie w pobliżu Wielkiego 
Jeziora, Przygotowania dalszych 
trzech samolotów ratowniczych typu 
Ant-6 zostały ukończone w Mosk- 
wie. Dziś odbędą się loty próbne 
tych samolotów, po czym ekspedy- 
cja wyruszy do Afryki. Wśród człon 
ków ekspedycji ratowniczej znajdu- 
ją się Szewielow — jako szef ekspe- 
dycji, Wodopianow — dowódca od- 

_ działu i dowódca samolotu N-170, 
 Mołokow — dowódca samolotu 

N-171, Aleksiejew — dowódca sa- 
molotu N-172, Spiryn — szef nawi- 
gacji. Załogi samolotów  ratowni- 
czych zostaty skompletowane głów- 
nie z uczestników ekspedycji do 
bieguna północnego. 

FARIBANKS (Alaska) 21.8. Przy 
bywają tu liczni lotnicy różnych na- 
rocowości, gdzie czynią przygotowa 
nia do rozpoczęcia poszukiwań Le- 
woniewskiego i jego towarzyszy. 
Wśród lotników jest wielu o głoś- 
nych nazwiskalch.. 

Wczoraj przybył tu sir «Hubert 
Wilkins, znakomity podróżnik  an- 
Sielski. Wilkins przyleciał z Nowego 
Jorku na sowieckim samolocie — 
Amfibii „UAR.S.S. 12“ Amerykanin 
Mattern pilotować będzie samolot, 
którego zasięg obliczony jest na 
8000 klm. Mattern oświadczył, iż za 
wkzielką cenę chce spłacić dług 
wdzięczności Lewoniewskiemu, któ- 
ry w r. 1933 odnalazł go wśród pól 
lodowych.. МаНегп wystartował 
wczoraj z Barrow i odbył raid dłu- 
gości 1300 klm. ponad Oceanem Lo- 
dowatym. 

Wielkie oszustwo bankowe 
| we Francji 

PARYŻ. 21,8. Wczoraj” rano, 
wikrótce po otwarciu banków, kil- 
kunastu „członków zorganizowanej 
bandy fałszerzy przedstawiło w ka-. 
sach banków w kilkunastu miastach 
prowincjonalnych alkredytywy każ-, 

da ma sumę 75 tysięcy iranków. W), 
kilku miejscowościach, a mianowi- 
cie w Olermont Ferrand, Rouen, Le- 

mans, Flers de Lorre fałszerze zdo- 
łali podjąć pieniądze. Natomiast w 
Charleville, Orleanie i kilku innych 
miastach, położonych w Normandii, 
fałszerzy aresztowano. 

LILLE. 21.8. Fałszerze akredy- 
tyw, jak dotąd stwierdzono, zdołali 
po 375 tys. franków w Lille, 

ubaix, Dunkerque i Maubeuge, 

    

względów, niż poparcie rządowe u- 
dzielone temu _ przedsięwzięciu. 
Wskutek tego przedstawiciele jego 
używają w  zakłopotaniu, określeń 
„śmiesznie bałamutnych, np., O. Z. N. 

„| gosławieństwo, 
jest niezależny od rządu, ale ma bło- 

jalk się wyrażają, 
czynników rządzących w państwie, 
co daje miarę poruszania się poza 
obrębem ścisłych pojęć saRziaĆ 

' tycznych. 

I 

{ 

| 
| 

  

5. 0. Z. N. mie wniósł żadnych, | 
dosłownie żadnych, nowych warto- 
ści w dziedzinę poglądów politycz- | 
nych, społecznych i gospodarczych. | 
Najbardziej bodaj uderzającą cechą 
jego wystąpień jest rziicanie ogól: | 
ków bez treści uchwytnej. Ma to u- 
łatwiać wychowanie zwolenników. 
W rzeczywistości jednak, wobec 
tego, iż społeczeństwo coraz dobit-| 
niej żąda poglądów wyraźnych i, co 
ważniejsze, ich urzeczywistnienia, | 
sposób działania przez ogólniki jest 
u nas spóźniony o kilka dziesiątek | 
lat. Mogło to się zaś stać dlatego, że | 
kierownicy O. Z. N., t. zw. pułlcow- 
nicy zabłąkani w politykę, nie znają | 
tego gruntu działania i wyobrażają ; 
sobie naiwnie, że tu można wszyst- | 
ko szeregować jak się chce, To 
działanie ogólnikami z rupieciarni 
politycznej obniżałoby bardzo po- 
ziom naszego życia politycznego, 
gdyby nie to, że już widać, iż głów- 
nie ośmiesza ono samo tylko przed- 
sięwzięcie O. Z. N., jako pozbawione 
treści poza jedynym widocznym za- 
miłowaniem do przywileju w rzą- 
dzeniu. 

Tyle widać po pół roku, a to... 
wystarczy. 

Stanisław Stroński, 
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WIELOKROTNIE STWIERDZONO DZIAŁANIE skuteczne SOLI MORSZYNSKIEJ lub 
WODY GORZKIEJ MORSZYNSKIEJ w schorzeniach organów trawiennych, wątro- 
by I przy złej przemianie materii. Żądać w aptekach | składach aptecznych. 

  

źŻniszczenie w Szanghaju 
SZANGHAJ. 21.8. Z wysokości 

semaforu, stojącegu na nabrzeżu 
francuskim dokładnie widać, że 
wszygtikie zabudowania na Brodweyu 
pomiędzy  Hong-Kiu a Yuang-Tse- 
Pfu na przestrzeni ok. półtora kilo- 
metra są spalone po bombardowaniu 
chińskim. Walka na tym odcinku 
była szczególnie zaciekła w ciągu o- 
statnich 24 godzin, Wiedług innych 
informacyj, poza yu wznie- 
comy został przez żołnierzy chiń- 
skich, którzy chcieli w ten sposób 
oddalić od siebie «ciągnące za woj- 
skami regularnymi odaziały party- 
zantów chińskich. „Olbrzymi pożar 
wybuchł w Putung w magazynach 
bawełny, należących do towarzyst- 
wa brytyjskiego. W najbliższym są- 
siedztwie magazynu stał krążownik 
francuski „„Lamotte-Piquet", Bucha- 
jące wysoko płomienie, rzucały nie: 
samowite blaski na stojące w pobli 
żu okręty wojenne państw europej-, 
skich. Nad ranem ogień dogasa. 

SZANGHAJ W PŁOMIENIACH 
SZANGHAJ 21,8. — Wschodnia 

dzielnica Szanghaju stoi w płomie- | 
niach. Ogień przerzuca się z jedne- 
go budymiku na drugi. Jest to naj- 
większy pożar w historii miasta. | 

Dzielnica rozrywikiowa również 
stoi w płomieniach. Pożar obejmuje 
przestrzeń około 6 klm. Nad całym | 
miastem wisi chmura dymu. 

WALKI POWIETRZNE 
SZANGHAJ. 21,8. Japońskie о- 

kręty wojenne bombardowały przed 
wschodem słońca Putang. Nad ra- 
nem lotnicy japońscy stoczyli walkę | 
z lotnikami chińskimi. Jeden aparat 
chiński został strącony. 

SZANGHAJ. 21.8. Korespondent 
Reutera donosi, że Japończycy dzi | 
siaj panowali całkowicie w powiet- 
rzu i bombardowali linie kolejowe, | 
prowadzące do Szanghaju. Lotnic-, 
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z samoólutami japońskimi. Samoloty 
chińskie ponownie usiłowały bom-! 
bardowač krąžownik „Idzumo“. Ar-' 
tyleria obu stron wymieniala strza-' 
ły. Okręty japońskie rano silnie, póź 
niej nieco słabiej ostrzeliwały po- 
szczególne dzielnice miasta. W okrę 
gu południowym miasta pożary trwa 
ją w dalszym «ciągu i dbejmują już 
ok. 2 mil kw. Olbrzymie kłęby dy-' 
mu przesłaniają niebo. EH 

i 

ska w Londynie otrzymała z Nanki- 
nu depeszę, donoszącą 0 nowy: 
sukcesach wojsk chińskich, które   parły oddziały japońskie w koncesji 
międzyn. na południe od 

rzeki Su-Czeu. Japończycy usiłowali 
nownie wylądować w okolicy Pu- 

ung, zamiar ten został jednak uda* 
remniony przez oddziały chińskie. 
W Chinach północnych na froncie 
Czaharu wojska chińskie zdobyły 
miejscowości Czang-Tu i Czang-Pen 
Chiński minister wojny oświadczył, 
że w okresie czasu od 14 do 16 sierp 
nia strącono 30 samolotów japoń* 
skich. Depesza donosi ponadto, że 
samoloty japońskie  bombardowaly 
wczoraj na przedmieściu Szanghaju 
szkołę, zabijając jednego z uczniów 
oraz raniąc kilkunastu, 

Ogólna liczba wojsk japońskich, 
Ćziałających w Chinach północnych, 
oceniana jest przez ambasadę chiń- 
ską w Londynie na przeszło 100 ty- 
sięcy. 
SZANGHAJ. 21.8. Miarodajny ob- 

serwator oświadczył korespondento” 
wi Reutera, że siły japońskie znaj- 
dująjce się „w .połudmiowej części 
Szanghaju, nie są zagrożone biezpo* 

| średnio, Niemniej jednak dowództwo 
nie jest zdecydowane w swej akcji. 
Siły japońskie są niepokojone głów- 
nie przez pojedyńczych strzelców. 
Gros sił japońskich zgromadzone 
jest w pobliżu portu, gdzie stoją o- 
kręty wojenne, wspomagające  pie- 
chotę ogniem artylerii. Gdyby Chiń- 
czycy mogli wyprzeć okręty japoń- 
skie z rzeki ogniem artylerii, to 
wówczas sytuacja oddziałów japoń- 
skich byłaby groźna. 

NIEMCY I WYPADKI W CHINACH 
BERLIN 21.8. Sytuacja na Dale- 

kim Wschodzie żywo zaimuje nie- 
miecką opinię i odsuwając chwilo- 
wo na dalszy plan wojnę domową w 

Hiszpanii. W niemieckich kołach po 
litycznych podRrešlają, že początko- 
wy incydent przełcształca się wrze- 
czywistą wojnę i że Japonia urucha- 
cia całą swą potęgę przeciwko Chi- 
nom. 

Konflikt chińsko - japoński zaj- 
muje coraz więcej miejsca w prasie 
niemieckiej. Na froncie japońsko - 
chińskim bawi kilku nadzwyczaj- 
nych korespondentów. Reportaże 
tych korespondentów ukazały się 
już w „Voelkischer Beobachter“. 

WOJNA MOŻE TRWAĆ NAWET 
10 LAT 

SZANGHAJ 21.8. Dowódca gar- 
nizcnu chińskiego w Szanghaju gen. 
Szang-Szu-Run wyraził nadzieję, że 
wojska chińskie zdołają odeprzeć na . 
tarcia japońsikie na dzielnicę Hong- 

|Kiu, Generał zaznaczył, że Chiny po 
raz pierwszy w swych dziejach pro- 
wadzą wojnę narodową. Wojna ta 
może potrwać nawet 10 lat, a Chiń- 
czycy mogą utracić połowę swego 
terytorium, ostatecznie jednak będą 
eni zwyciężcami. 

Według ZE „doniesień, 
znaczne posiłki c ie posuwają 
się w kierunku Tientsinu, znajdując 
się o 15 klm. od miasta. Na południo 
wschód od Pekinu zdobyły wojska 
chińskie miejscowość Szaho, położo 
ną na linii kolejowej Pekin-Sui- 
Yuang. 

TOKIO 21.8. Charge d'affaires 
ambasady: japońskiej w Nankinie o- 
świadczył po powrocie do Tokio, że 
Chińczycy mają zamiar bronić się do 
ostatniej kropli krwi. Autorytet mar 
szałka Czang-Kai-Szeka jest w dal-   szym ciągu bardzo znaczny. 

  

Zwycięstwo Włochów 
w wyścigu lotniczym Francja — Syria 

DAMASZEK. 21.8. 21.8. Klasyfi- 

puje: Pierwsze miejsca załoga wło- 
ska Fiori — Lucchini 6 godz. 52 m. 
szyblkość przeciętna ok. 424 klm. 
(godz. 2), zaloga włoska Cupini — 
Barrawisi 6 godz. 53 min., 3) ex eguo 
zajmują załogi włoskie Tomdi — 
Moscateli i Biseo — Mussolini, о- 
siągająlc czas 3.55 min. Piąte miejsce 
zajmuje załoga Robis — Trinebloy, 
mając czas 7 godz. 1 min. Szóste 

- |miejsce również załoga włoska Ro* |go spóźnienia. Miał 
"SUKCESY WOJSK CHIŃSKICH * ląndi — Benini czas 7 godz 17 min. | w o stopniu odbił się na 

LONDYN 21.8. Ambasada chiń* Siódme miejsce załoga włoska Gae- | szybkości jego samolotu. 
ta — Puesta czas 7 godz. 39 min. 

ch Ósme miejsce zajmuje załoga włoska 
od LŁupi — Castelani czas 8 godz. 18 m. |ryż zwyciężyła załoga 

Dziewiąte i dziesiąte miejsce ex disi na samolocie Ś 
equo zajęli Anglik Clouston — Co- 

dos, którzy przebyli trasę w 8 godz. 
two chińskie wdawało się w walkę kacja samolotów biorących udział w 36 min. Na jedenastym miejscu znaj- 

,wyścigu, przedstawia się jak nastę- |duje się samolot francuski, pilotowa- 
ny przez ppłk. Francois, który 
osiągnął czas 8 godz. 57 min. Dwu- 
naste miejsce zajął Guillaumet, ma- 
jący czas 10 godz. 25 min. Samolot 
Rossiego do Damaszku nie przybył. 

DAMASZEK 21.8.,0 godz. 6.54 
wylądował tu samolot Rossiego, o 
losy którego poważlnie się niepoko- 
jono. Rossi oświadczył, że musi wy- 
cofać się z wyścigu, wiobec żne 

wypadek, który 

LE BOURGET 21.8. W zawodach 
lotniczych Istres - Damaszek - Pa- 

ini-Para- 
voia Marchet- ' 

ta".  



  

  

  

Dyskusja, jaka się toczy w prasie 

polskiej na temat t zw. „konsolida- 

cji”, aczkolwiek dość powierzchowna 

i rozwichrzona jest jednak oznaką 

odbywającego się w łonie społeczeń- 

stwa przeol +/+ma. jest zapowie- 

dzią zmian, ki ie przyjdą 

Kto chce naturę tego przeobrażenia 

zrozumieć, kto chce na nie oddziałać, 
ten musi pamiętać, że obok czynników 

iawnych : znanych, wchodzą w grę 

także czynniki ukryte i ukrywające 

się. Nie tylko obozy i stronnictwa pol- 

skie są bowiem zainteresowane w tym, 

co się w Polsce dzieje, obchodzi to 

bardzo blisko Żydów, mieszkających 

w dużych skupieniach na ziemi pol - 

skiej. Na bieg wydarzeń usiłują prze- 
to także oddziałać Żydzi, bezpośred- 

nio i przez te potencje, które ini słu- 

żą, a więc przede wszystkim przez 

wolnomularstwo, Gdyby Żydzi dzia- 
łali jawnie, jako Żydzi, a masoneria 

była organizacją jawną, to łatwo by 

było te czynniki określić i kontrolo- 
wać. Żydzi wszelako ukrywają się za 

piecami pewnych grup polskich, a ma- 

soneria ma metodę działania w ukry- 

ciu, przez pośrednictwo innych. 

Nie od dziś idzie na terenie naszego 

kraju i w sprawach naszych obok po- 

lityki polskiej polityka żydowska. Mia 
ła ta ostatnia polityka swe odrębne 
stanowisko, gdy chodziło o „orienta- 

cję” w czasie wojny, działała w okre- 

sie konferencji pokojowej i w odbudo- 

wanym państwie polskim. 
Jednym z pierwszych jej zadań by- 

ło niedopuszczenie do władzy w Pol- 

sce obozu narodowego, jawnie anty- 

żydowskiego, i popieranie tych wszyst 
kich stronnictw, śrup i czynników, 

które w taki czy inny sposób dawały 
się użyć za narzędzie polityki żydow- 
skiej. 

Kto tego nie weźmie pod uwagę, 
ten nie zrozumie, jak się to stać mo- 

gło, że obóz narodowy, którego „orien 
tację" potwierdził rozwój wydarzeń i 

klęska państw centralnych, został u- 

sunięty od wywierania decydującego 

wpływu w naszym państwie polskim. 

Polityka żydowska nie miała prze- 
sądów — najprzód budowała na „de- 

mokracji”, potem na „totaliźmie”. O-"; 
becnie przechyla się znów ku „demo- 

kracji', Jedynym dla niej kryterium 

jest to, czy dany układ stosunków od- 

powiada jej interesom. Polityka ta | 
działa nie tylko bezpośrednie na | 

„, gruncie polskim, lecz także pośrednio, 

a więc przez agentury obce, sprzymie- 

rzając się z takimi czy innymi inte- 

resami państw czy narodów innych i 

wygrywając je dla swoich celów ! 

« W narodzie polskim istnieje iednak | 

instynkt samozachowawczy, pcha on | 

społeczeństwo do wyzwolenia się od 

tych agentur obcych i do zawiadywa- 

nia samodzielnie swymi sprawami. 

Miarą zaś niezależności tego społe- 

czeństwa jest rola, jaką w nim odśry 

wa obóz narodowy. Inne ugrupowania 

zaś polityczne czy społeczne, gdy się 

wyzwalają z pod sugestii polityki ży- 

dowskiej, zwracają swe oczy na obóz 

narodowy i zbliżają się doń politycz- 
nie. 

W okresie panowania integralnej 

„demokracji”, gdy społeczeństwo na- 

sze zaczęło politycznie dojrzewać, u- 

jawniły się tendencje do zbliżenia 

między ówczesnym Związkiem Ludo- 

wo - Narodowym, a Stronnictwem Lu- 

dowym. Na tym tle doszedł do wła - 

dzy rząd Witosa w r. 1923. Mimo u- 
padku tego rządu, ewolucja w kierun- 

ku skupienia żywiołów narodowych 

szła dalej i byłaby wydała z pewnoś- 

cią owoce, gdyby nie wypadki roku 
1926. : 

Przyjdzie kiedyś czas na oświetle - 
nie życia politycznego w naszym kra- 

ju w ciągu ostatniego dziesięciolecia, 

gdy przestaną działać afekty i na- 

miętności polityczne i gdy będzie moż- 

na o tych sprawach mówić w sposób 

otwarty bezstronny i sprawiedliwy. 

Ograniczymy się do uwagi ogólnej, że 

ciążyła w ciągu tego okresu nad spra- 

wami naszymi polityka żydowska, a 

samo rzucenie słów o agentura. ob- 

cych jest najlepszym tego dowodem. 
„ Obecnie stoimy w przededniu prze- | 

"AGENTURY OBCE 

  

  

  

Już od roku zwracamy uwagę na 
ciekawe zjawisko stopniowego rugo - 
wania przez żydowski przemysł robot 
ników polskich z fabryk — i przyjmo- 
wania na ich miejsce Żydów, wypiera 
nych z handlu. 

Pierwsze oznaki tego zjawiska poja 
wiły się w Polsce już jakieś 3 — 4 
lata temu. Autor niniejszych słów 
przypomina sobie, że mówiono mu 
wówczas o pewnym fakcie na Śląsku 
Cieszyńskim, tej treści, że fabrykant 
Żyd zwolnił robotników - Polaków z 
fabryki po zakończeniu sezonu, a w 
chwili rozpoczęcia nowego sezonu 
przyjął już tylko część z nich, na 
miejsce reszty angażując kilkunastu 
Żydów... 

Był to wówczas fakt odosobniony, 
który szerszego rozgłosu nie uzyskał, 
Stopniowo jednak faktów takich za - 
częło przybywać. Od jakiegoś roku 
proces planowego usuwania robotni - 
ków - Polaków z żydowskich przed - 
siębiorstw przemysłowych nabrał cech 
ruchu żywiołowego. 
Żydowscy straganiarze, sklepikarze 

i drobni handlarze, wypierani z mia - 
steczek, przenoszą się do miast więk- 
szych i do ośrodków przemysłowych i 
żądają pomocy i opieki od bogatych 
Żydów, wzgl. od żydowskich gmin i 
organizacyj. Te żądania są nieraz 
dość energiczne i burzliwe; to, co sły- 
szymy o awanturach, a nawet bójkach 
w instytucjach żydowskich. ma prze - 
ważnie związek z owym zjawiskiem 
utraty egzystencji przez małych Żyd- 
ków, żądających pomocy od wielkich. 

Dla organizacyj żydowskich, rozpo* 
rządzających światowymi stosunkami, 
nie przedstawiałoby zbytnich trudnoś 
ci zorganizowanie masowej emigracji 
biedniejącego drobiazgu żydowskiego 
zagranicę, Ale w planach polityki ży- 
dowskiej nie leży osłabianie żydostwa 
w Polsce! Na możliwości emigracyjne 
potentaci żydowscy umyślnie przymy- 
kają oczy! Dość przypomnieć sobie 
słynną sprawę Madagaskaru, Nowej 
Kaledonii i Guyany: francuski mini - 
ster Moutet oświadczył w imieniu rzą 
du francuskiego, że Francja gotowa 
jest otworzyć bramy swych wspomnia 
nych wyżej trzech kolonij dla immi- 
gracji żydowskiej. Wywołało to szał 
oburzenia (na rząd współplemieńca 
Bluma|!) wśród żydostwa w Polsce, Ży 
dowska prasa warszawska określiła 
oświadczenie rządu francuskiego, j”- 
ko „niedźwiedzią przysługę”, - 
świadczoną żydostwu w Polsce, — Mi 
nęło niewiele dni i rząd francuski zło- 
żył nowe oświadczenie, w którym za- 
komunikował, że właściwie zaszło 
nieporozumienie, że chodzi tylko o 

| eksperyment, o osiedlenie tytułem pró 
by kilkunastu rodzin żydowskich 1 to 
wyłącznie zamieszkałych już we Fran 
cji... Chyba nie znajdzie się człowiek 
tak naiwny, któryby wątpił, że wy* 
cofanie się rządu francuskiego z po - 
przednio uczynionego oświadczenia 
dokonane zostało na życzenie Żydów! 

To też „wielcy Żydzi”, skreśliwszy 
ze swych ewentualnych planów emi - 
rację „małych Żydów” z Polski, mu- 
sieli się zająć stworzeniem dla nich 
nowej egzystencji w Polsce, | 

Za tę nową egzystencję uznano — 
zawody robotnicze. 

Rozpytując się uważnie o stosunki 
np. w przemyśle tkackim — w Łodzi, 
w Pabianicach, w Tomaszowie Maz. 
it. d. — można się dowiedzieć wielu 
ciekawych faktów. 

W fabryce żydowskiej, w której po- 
za personelem biurowym pracowali 
dotąd tylko Polacy, zaangażowany zo 
staje Żyd. 

> 

1 Tylko jeden. 

| - Ale wkrótce albo zjawiają się w fa 
, bryce, jeden za drugim, nowi Żydzi, 
albo też otwarty zostaje nowy war - 
sztat tkacki — samodzielne małe 
przedsiębiorstwo, wykonywające dla 
danej wielkiej fabryki jakieś czynnoś 
ci produkcyjne uboczne. Ów pierwszy 
Żyd, który się roboty nauczył, odgry- 
wa tam następnie rolę kierownika, lub 
majstra, albo nawet, wyposażonego w 
kredyt, samodzielnego przedsiębior - 
cę. 
Tym _ sposobem,  niedostrzegal- 

nie i stopniowo, stwarzane są 
nowe pola zarobkowania dla robotni - 
ków - Żydów, usuwające grunt z pod 
nóg robotnikom - Polakom. Co wię- 
cej, usuwające go w ten sposób, że 
robotnik - Polak nieraz nie potrafi 
się zorientować, gdzie leży istotna 
przyczyna jego bezrobocia! 

Łódź, Tomaszów Maz itd. wchłania 
ją głównie element żydowski, wypie- 
rany z pobliskiego Radomskiego i O- 
poczyńskiego (ziemia słynnych Odrzy 
wołów i Przytyków]. — Obecnie poja 
wiły się już oznaki, że bankrutujący 
element żydowski z Brześcia n Bu- 
fm umieszczany będzie w Warsza- 

e. 
Znany nam jest mianowicie fakt na 

stępujący. Na rogu ul. Wilczej i Emi- 
lii Plater w Warszawie (Wilcza 67), 
buduje się ogromny nowy dom, na któ 
rym widnieje tablica z następującymi 
(poza inspektorem okręgowym) nazwi 
skami: 

Projektodawca i kierownik technicz 

W końcu maja br. przysłano do 
Anglii z inicatywy angielskich orga- 
nizacyj społecznych i charytatywnych 
transport dzieci baskiįskich z H's2- 
paniį w liczbie 4000. Organizacje te, 
popierane przez rząd, zobowiązały się 
do dania dzieciom, narażonym na 
przeżywanie wszystkich okrucieństw 
wojr' domowej, opieki, schronienia i 
i wychowania. Przybyłe dzieci rozlo- 
kowano po obozach. Stosunki na obo- 
zach ułożyły się zupełnie nie po myśli 
organizatorów. Londyński „Times“ 
donosi między innymi: 
„W jednym z obozów — w pobliżu 

Southampton częste niepokoje i wy* 
bryki doprowadziły do izolacji 150 
chłopców. Dopuścili się oni splondro 
wania namiotów, przeznaczonych do 
katolickich obrzędów religijnych. 

BERLIN (PAT). -— Gauleiter okrę 
| gu Saary i Palatynatu Buerckel wy- 
stosował do członków partii w swym 
okręgu następujący okólnik: 

1) W sprawach religijnych zacho- 
wać należy dotychczasowe stano - 
wisko; każdy czyni co chce; żądamy 
jednak szacunku dla cudzej opinii; 2) 
Jeżeli gdziekolwiek zdarzą się wy - 
padki ukrytej lub otwartej napaści 
ze strony meta z A lub 
w inny sposób na partię stwo, 
należy © tym niezwłocznie do- 
nieść, We wszystkich wypadkach 
winnym odebrane bedzie prawo u- 
dzielania nauki religii.   

obrażeń na terenie polityki wewuętrz- 
nej w Polsce. Wiedzą o tym i intere- 

sują się tym kierownicy polityki ży- 

dowskiej. Widać też ożywienie i ruch 

niezwykły w tych wszystkich ośrod- 
kach, na które polityka żydowska ma 

wpływ.bezpośredni lub pośredni któ- 

re świadomie, lub też nieświadomie 

tej polityce służą. Jest urabiana opi- 

nia, odbywają się zabiegi zakulisowe, 

są mobilizowane różne ośrodki, różne 

grupy, loże i lóż filie. 

O co toczyć się będzie w:lka? Co 

slanowi centralne zagadnienie w tym 
rozśwarze politycznym? Naszym 

zdaniem chodzi tu o to, czy polityka 

polska potrafi się wyzwolić z pod 
wpływów polityki żydowskiej, nie tyl- 

ko tej oczywistej, jawnej, bezpośred- 

niej, lecz także tej, niewidocznej, u- 

krytej, pośredniej, 

Partnerami w tej walce politycznej 
po stronie polskiej mogą być tysko ci, 

co dobrze rozumieją jej istotę, co dą- 

żą uczciwie, bez kompromisów i rady- 

kalnie do wyzwolenia polityki pol - 

j skiej i życia polskiego z pęt polityki 

i wpływów żydowskich, a więc zajmu- 

ją wyraźne stanowisko wobec Żydów 

i wobec wszystkich narzędzi ich dzia- 
łania a więc w pierwszej linii wobec 

lóż. 
Powiedzą nam na to — ależ polity- 

ka żydowska, loże, to są wszystko 

wytwory bujnej wyobraźni, albo baj- 

ki wymyślone dla celów taktycznych. 
Na to odpowiemy — ci, co tak mówią 

są albo politycznie naiwni i nie wie- 

dzą co się działo * dzieje w Euopie, 

albo też służą interesom tych potęg, 

którym bardzo zależy na tym, by o 
ich istnieniu i działaniu nie wiedzia- 
no. — W pierwszym wypadku niech 
się usuną od wszelkiej polityki; w dru 

gim trzeba ich uznać za stojących po 
drugiej stronie barykady,   SB 

  

  

budzą grozę w Anglii 

  
Zaostrzenie wystąpień 

przeciw katolikom 

  

ny: Inż. Arch. Steinber$ Józef Mar- 
szałkowska 18; 

Konstrukcja żelbetowa i zast kie- | 
rownika techn inż. Seidel Ignacy, Dol 
na 64; 

Majster murarski: Schmotele Zyg- 
munt, Smolna 19; 

Majster ciesielski: Zonszajn Wolf, 
Falenica; 

Właściciele: I. i 
Lwów. 

Do budowy tego domu zaangażowa- 
no wielką liczbę robotników wykwali- 
fikowanych i niewykwalifikowanych, 
Żydów z Brześcia. Gromadki szukają- 
cych pracy robotników budowlanych 
Polaków, zbierają się przed budową i 
z goryczą mówią: „dla nas, Polaków, 
miejsca tu niema; dla nas miejsca jest 
w ogóle coraz mniej!” 

G. Horowitz, 

Tak więc, równocześnie z procesem 
wypierania Żydów przez Polaków z 
drobnego handlu dokonywa się pro - 
ces równoległy, a odwrotny, wypiera 
nia Polaków przez Żydów z przemy - 
słu i innych terenów pracy robotni - 
czej. 

Trzeba temu procesowi położyć 
kres. Wzrastanie liczebne mas żydow- 
skiego proletariatu robotniczego w 
Polsce byłoby niebezpieczne dla pań 
stwa. A wyrzucanie na bruk polskich 
mas robotniczych, na to, aby szły (o- 
ne, a nie Żydzi!) na emigrację, jest 
faktem niedopuszczalnym. 

Dopóki istnieje w Polsce bezrobo- 
cie Polaków, jest rzeczą niedopusz - 
czalną zatrudnianie w Polsce Żydów 
w roli robotników! 

Znieważanie wychowawczyń jest na 
porządku dziennym.W odpowiedzi na 
wykrycie przez kierownictwo kra- 
dzieży ubrań uczestnicy obozu pod- 
nieśli otwarty bunt. 

W innym obozie w Harwood Pale, 
koło Scarbourgh interweniować mu* 
siała policja w obronie napadniętegu 
przez chłopców z nożami w rękach, 
kucharza. W obozie w Brechfa sze- 
rzy się włóczęgostwo. Wypadki za- 
trzymywania, rabowanią i niszczenia 
nie należą do rzadkości. Obozujący są 
postrachem dla sąsiednich wsi”. 

Obecnie rozlokowuje się dzieci po 
mn'ejszych obozach i w instytucjach 
charytatywnych. 

Oto są skutki marksistowskiego wy 
chowania. (KAP) 

O każdym wykroczeniu powiado - 
miona będzie kuria biskupia, o ile 
zaś nie załatwi ona sprawy w sposób 
odpowiedni, czynniki partyjne w da- 
nej miejscowości otrzymają rozkaz 
wyc ąśnięcia najdalej idących kon- 
sekwencyj. 

Powyžszy okėlnik charakteryzuje 
wymownie powažny stan napięcia 
na tle religijnym w tej prowincji. 
Pod słowami „najdalej idące kon - 
sekwencje” należy zapewne rozu - 
mieć wystąpienie członków partii 
pewo - socjalistycznej z Kościo- 
a. 

  

Drogi konwertyty 
W połowie lipca br. biskup Beaus- 

sart z Paryża udzielił w klasztorze 
Saulchoir w Belgii aktu święceń а- 

łańskich pierwszemu od czasów re- 
ormacji, norweskiemu dominikanino 
wi O. Finn Thorn, konwertycie z 
protestantyzmu. Niedawno powrócił 
on do Norwegii i proszony przez ko- 
respondenta „Tidens Tegn“ z Oslo 
o wywiad, udzielił mu o sobie kilku 
informacyj: 

Po zdaniu egzaminu dojrzałości w 
r. 1926 poświęciłem się studiom *ro- 
logicznym. Zetknąłem się wówczas 
z katolicyzmem. Bensona: „Chrystus 
w Kościele'* należy do dzieł, którym 
wiele zawdzięczam. Poprzez studium 
filozofii i bferatury dotarłem vresz- 
cie do katolicyzmu. W r. 1931 "oz- 
poczałem studia teolośiczne w 'nsty- 
tucie Kałol'ckim w Parvżu, wstaoi- 
iem do zakonu dominikanów w Bel- 
Śii a wreszcie ostatnio otrzymałem 
święcenia. Ё 

Katolikiem zostałem nie z chęci 
opozycji i nie dlatego, bv zwalczać 
protestantyzm, lecz by głosić wiarę, 
w której znalazłem prawdę”, — ^^   

PRZEGLĄD PRASY 
SEKTOR ROBOTNICZ» O. Z. N. 

Zamierzone jest utworzenie „sek- 
toru robotniczego“ w obozie pułk. 
Koca, ale niewiadomo jeszcze, kto 
będzie jego kierownikiem. Wymie- 
nia się nazwisko senatora „Wojtka“ 
Malinowskiego, który w tych dniach 
opuszczając * opozycyjny Związek 
Związków Zawodowych  zapowie- 
dział akcję wśród robotników na no- 
wych podstawach. Nominacja jednak 
p. Malinowskiego utrudniłaby raczej 
nie ułatwiła pozyskiwanie robotni- 
niż ułatwiła pozyskiwanie  robotni- 
czą, z której chce się czerpać zwo- 
lenników O.Z.N. jest Zjednoczenie 
Zawodowe Polskie. W Zjednoczeniu 
ścierają się obecnie wpływy „enpe- 
eru' z elementami oporiunistyczny- 
mi, nie chcącymi wchodzić w zatarg 
ze „sferami miarodajnymi“. Otóż 
nominacja p. Malinowskiego, stare- 
go działacza socjalistycznego, na 
kierownika akcji wśród robotników, 
odstraszałaby zdecydowanie czton- 
ków Zjednoczenia od Ozonu. Zjed- 
noczenie grupuje bowiem  robotni- 
ków o przekonaniach katolickich i 
narodowych. 

Za wciąśnięciem robotników do 
0.7.N. wypowiada się dziś gorąco 
„Czas”, pisząc: 

„Zapewne procentowo udział warstw 
robotniczych w pracach ki ów 
umiarkowanych będzie mniejszy, niż 
innych warstw, które jak chłopi czy 
drobnomieszczanie z natury swych so 
cjalnych interesów skłonni są do spo- 
łecznego, gospodarczego i polityczne- 
go umiaru, podczas gdy świat mracy 
najemnej zwyklę miewa tendencje 
cej radykalne. Ale, idąc z naturalnym: 
rozwojem stosunków wśród warstw 
robotniczych, idąc konsekwentnie po 
naturalnie tworzącej się linii odwro- 
tu od socjalizmu i jego eksperymen- 
tów, można stan posiadania obozu 
um'arkowanego na terenie robotni- 
czvm systematycznie rozwijać”. 
Oczywiście, że można i należy 

wydzierać robotników z pod wpły- 
wu marksistów. Nie zrobi tego jed- 
nak „obóz umiarkowany”, a tyl- 
ko obóz narodowy, posiadający wy- 
raźną ideolośię oraz szczerość i 
śmiałość działania. Alkcja ta rozwiła 
się pomyślnie. 

PUŁK. KOWALEWSKI O O. Z. N. 

W wywiadzie dziennikarskim przed 
mikrofonem Radia (|) mówił we 
czwartek szef sztabu O.Z.N. pułk. 
Kowalewski o planach prowadzonej 
przez p. Koca organizacji, P. Kowa- 
lewski nie wyszedł w swych oświad- 
czeniach poza znaną już frazeologię. 
Na uwagę zasługują tylko dwa uste- 
py jeśo wywiadu: 

„Do tego, żeby nurt życia ruszył, nie 
potrzeba rewolucji. Wystarczy popro- 
stu zmiana stosunku obywateli do 
pańsiwa z biernego na czynny. To 
przestawienie charakterów mamy wy- 
wołać. My chcemy wprowadzić jak 
najszerszy ogół obywateli do czynne- 
go życia gospodarczo - polityczneśo 
w państwie, Obarczyć ich i siebie od- 
nowiedzialnością za państwo. 
Trzeba więc działać, trzeba uakty- 

wnić społeczeństwo. С 
Nic słuszniejszego niż taki postn- 

lat 
Tylko nieprawdą jest, że stosunek 

nmywateli do państwa jest „bierny”. 
| Wręcz przeciwnie. Wbrew wysiłkozn, 
bv społeczeństwo odsunąć od Sejmu 
od samorządu, od samodzielnej akcii 
społecznej — społeczeństwo to wa! 
czy niestrudzenie o swój pełny udział 
w kierowaniu sprawami publicznymi. 
Jest to jak najbardziej stanowcze 
afirmowanie czynnego stosunku do 
państwa. Że afirmacja ta zbiega się 
z postawą „bierną“ wobec obozu sa- 
nacyjneśo to rzecz całkiem inna. 

Trzeba obarczyć obywateli odpo- 
wiedzialnością za państwo” — mó- 
wi p. Kowalewski. Znowu słyszymy 
jeden z oklepanych już terminów. 
Ale od Ozonu, posiadającego posłów, 
senatorów, wpływy — wymaga się 
czynów, a nie platonicznych deklar"- 
cyj. W jaki sposób obywatele Was- 
szawy mogą odpowiadać za samo- 
rząd stolicy, jeśli samorządem tym 
kieruje komisarz rządowy? Pytanie 
to można rozciąćnąć na inne dzie- 
dziny życia państwowego. 

GRANICE OBOZU 
Interesujący jest także ustęp o 

granicach O.Z.N. 
„Granice Obozu możnaby wytyczyć 

albo na prawo — wtedy powstanie 
front ludowy „albo na lewo — wtedy 
powstanie front narodowy. Ale jeśli 
granice te wyłyczymy szeroko i na le- 
wo i na prawo, wtedy dopiero będzie- 
mv mieli front zjednoczenia. 

Polska jest krajem, w którym ugru- 
powania narodowe mają skrajnie ra- 
dykalny program gospodarczy i sDo- 
łeczny a największa partia radykalna, 
partia socjalistyczna, jest przecież na- 
rodowa, $dyż pierwszym słowem jej 

R. tytułu jest słowo „Pol- 
a. x 

Określenia, użvte przez p. K. są zbyt 
elastyczne (PPS. jest narodowa...), 
by z nich można wyprowadzać wnio- 
ski, Widać tylko, że Ozon nie za- 
mierza iść — przynajmniej na razie— 
za antylewicowymi wskazówkami 

* wiv w 
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Katastrofalny stan rzemiosła 
rzeźnicko -wędliniarskiego 

Wyjaśnienie przedstawicieli cechu rzeźników i wędliniarzy 

W związku z obecnym strajkiem 

pracowników rzeźnicko-wędliniarskich 

otrzymaliśmy od delegacji pracodaw- 

ców cechu rzeźników i wędliniarzy w 

Wilnie, z prośbą o zamieszczenie na- 

stępujące pismo: 

Wbrew powszechnemu  przeko- 

naniu o rzekomej zyskowności i do- 

brej konjunkturze w naszej branży 

mięsnej kategorycznie stwier- 

dzamy, iż kwitnące niegdyś rzemio- 

sło rzeźnicko-wędliniarskie stoi na 

skraju przepaści, 

Uginami się pod nadmiernymi 

ciężarami podatkowymi i świadcze- 

niami socjalnymi oraz zbyt egoistycz 

ną gospodarką samorządu  miejsco- , 

wego, iktóry z przedsiębiorstwa u- 

żyteczności publicznej, jakim nie- 

wątpliwie jest Rzeźnia Miejska, 

stworzył sobie źródło dochodów. Ź 

drugiej strony gniecie mas ciężar 

cen maksymalnych, co najdobitniej 

uwyčatnilo się w ostatnich czasach, 

gdy podczas zwyżki cen surowca 

"władze administracyjne nie zgodziły 

się na rewizję cennika ma mięso i 

przetwory, utrzymując cemy: na do- 
tychczasowym poziomie, utej 

czego zabrakło w sklepach słoniny 

i tłuszczów, a nawet grozi nam e- 

wentualność wstrzymania się całko- 

wicie od kupna surowca, o ile cena 

jego w najbliższym czasie nie spad- 

nie lub władze nie ustalą właściwe- 

go cennika. 

Obciążenie branży mięsnej jest 

tak wysokie, iż mawet częściowo 

"nie może być przerzucone na kon- 
sumenta, co doprowadza warsztaty 

rzemieślnicze do ruiny i likwidacji. 

Ponadto stoimy w obliczu nowej 
grozy, jaką bezwątpienia jest otwar- 
cie bekoniarni w Nowej Wilejce. 
Zakupy poczynione przez tę beko- 
niarnię już wpłynęły na żkę cen 
surowca na naszym ryniku, który już 
dotychczas był cpanowany przez 

kilku hurtowników, stwarzających 

RDZA SOS ENA WOZY ZOK ZOE TOS S TAKE EEE 

«Kurs przygotowaw 
dla maturzystów 

Koło Medyków studentów U. S. 
B. było do ostatnich wyborów w u- 

biegtym roku akademickim domeną 
wpływów i cziałań elementów lewi- 

cowtych. Dopiero po wyborach, kie- 
dy ujęła je w swe ręce młodzież na- 

rodowa, dbająca o istotne interesy 

ogółu polskiej młodzieży medycznej, 

weszło ono w nowe stadium ewego 
rozwoju. Zebrania Koła przestały 

być tworem propagandy „cudow- 

nych leków” czerwonego „ргогока” 
Marksa, z międzynarocową etykie- 

tą, a czytelnia Koła — rozsadnikiem | 

żydowskie kich kulturalnych i umysło- 
wych brudów. Czasy fołksfronto- 

wych zarządów Koła minęły bezpo- 
wrotnie. 

Przy nowym zarządzie rozwinę- 
ło ono 'wszechstronną pożyteczną | 

działalność, a przede wszystkim po- 

stawiło sobie, za punkt honoru i 

godności akademickiej wyrugowanie 

żydowskich medycznych wydaw- 

nictw i pomocy naukowych, które 
wyłącznie tylko były w obiegu na. 

PKUDSASEINEC PSS D SS NSA 0 

WOJNA NA WSCHODZIE 

  Premier japoński, ks. Konoye prze- 
mawia w parlamencie tokijskim. 

| winny zachęcić szerokie koła 

niczem nieuzasadniony i bezprawny 
monopol. 

Aby nie być golostownymi 

stwierdzamy, iż 'w ostatnich cza- 

sach w Wilnie uległo likwidacji o- 

koło 10 warsztatów pracy, pozosta- 

łe zaś zaledwie wegetują, pracując 

bez żadnych zysków, dosłownie 

kosztem zjadania kapitałów obroto- 

wych lub wyzbywania się własnych 

przedwojennych jeszcze funduszów 

w postaci drobnych nieruchomości, 

które ulegają sprzedaży na pokry- 

cie braku kapitału obrotowego, za- 

dłużeń w instytucjach finansowych, 

prywatnych lub m dostawców su- 

rowca. 
Parę większych przedsiębiorstw, 

wędliniarskich, istniejących w Wil-į 

nie, stale zwęża swą (działalność, li- 

kwidując filie, wistrzymując rozwo- 

żenie po mieście lub wreszcie poszu 

kują nabywców na warsztaty i skle- 

py wraz z całkowitym urządzeniem 

‚ — оо są najjaskrawsze dowody na- 

|szej tragicznej wprost sytuacji. Do- 

tychczas żaden rzemieślnik od do- 

porych interesów i zarobków nie u- 

| ciekał, boć przywiązanie polskiego 

|rzemieślnika do swego warsztatu 

pracy nie jest mniejsze, niż znane i 

historycznie potwierdzone przywią- 

zanie polskiego chłopa do ziemi. 

Śmiemy twiendzić, iż żadna chy- 

ba branża nie posiada tylu bolączek, 

co rzemiosło rzeźnicko - wędliniar- 

skie, w stosunku do którego stawia 

się coraz większe wymagania, wciąż 

nowym poddaje się rozporządze- 

niom, obarczającym nas nowymi cię 

żarami i rygorami. Dla przykładu 

przytoczymy! niektóre z naszych bo- 

lączek: ; 

1) Pomimo wygórowanych kosz- 

tów uboru na Rzeźni Miejskiej w 

Wilnie, jest ona dotychczas wprost 

w średniowiecznych warunkach: nie 

posiada chłodni, hali sprzedaży, w 

dużym stopniu daje się odczuwać 

brak dostatecznych środków tran- 

    
czy Koła Medyków 

rynku księgarskim 'w Wilnie, Do- 
tychczas polski medyk uczył się z 
żydowskiego skryptu! Te skandalicz 
ne stosunki zaczęły w szybkim tem 
pie ulegać gruntownej zmianie. 

Zbliża się nowy rok akademicki, 
a z nim egzaminy wstępne maturzy- 
stów. By żliwić szerokim rze- 
szom maturzystów, wstępujących na 
Wydział Medyczny Uniwersytetu, 
należyte przygotowanie się do kon- 
kursowego egzaminu wstępnego, or- 
ganizuje dla nich Koło Medyków 
trzytygodniowy kurs przygotowaw- 
czy, który prowadzić będą asysten- 
ci Zakładu fizyki i chemii fizjolo- 
gicznej U. S. B. Kurs rozpoczyna się 
30 sierpnia br. i obejmuje fizykę i 

chemię, t. zn. te przedmioty, które 

stanowią istotną treść egzaminu 
wstępnego, pozostałe bowiem: 
streszczenie wiykładu i tłumaczenie 

sportowych — wskutek czego mięso 
dostarczane jest w późnych godzi- 
nach wieczorowych, gdy już robot- 
ników niema w warsztatach i gdy 
nieraz trudno zapobiec, aby szcze” 
gólnie latem nie uległo zepsuciu. 

2) Wskutek wygórowanych kosz- 
tów uboju — w Wilnie rozpanoszyl 
się tajny ubój, który do ruiny dopro 

wadza _ legalne przedsiębiorstwa, 
przynosząc jednocześnie duże straty 
samorządowi oraz Skarbowi Pań- 
stwa. 

3) Pomimo istniejących zakazów 
— nadal kwitnie okrężny i domo- 

krążny handel mięsem i wędlinami, 
który wespół z tajnym ubojem jest 
największym  roznosicielem  zaraz- 

ków i chorób, szczególnie wśród 
najuboższej ludności miasta. 

4) Przy łącznej sprzedaży mięsa 
i wędlin w sklepach rzeźnicko-wę- 
dliniarskich wymaga się specjalnych 
zezwoleń władz i konieczne jest od- 

powiednie odseparowanie mięsa 
wędlin, podczas gdy sprzedaż wę- 

W sierpniowym numerze mie- 

sięcznika „Tęcza p. Artem porusza 

niezmiernie ważną sprawę rozbież- | 

ności pomiędzy ideologią grup t.“ 
zw. demokratycznych, a ich codzien 

ną działalnością. Za punkt wyjścia 

bierze p. Artem stosunek polskiej 

prasy lewicowej do sprawy Dobo- 

szyńskiego. Jak wiadomo, prasa so- 
cjalistyczna upomina się bardzo 

śwałtownie, by wobec Doboszyń- 
skiego zastosowano w więzieniu jak 

najsurowszy rygor. Pisze 0 tym p. 
Amtem co następuje: 

„Wiele wzorów, wiele metod, za- 

zostało przyjętych przez ugrupowa- 

nia „demokratyczne“. Przyjęta zo” 

stała zwłaszcza postawa wobec wy 

znawanych ideałów. Możnaby ją na- 

zwać postawą ideową bez odpowie- 

dzialności, Idea jest również narzę- 

dziem, jak jest narzędziem brutalny 

system administracyjny, więzienia, 

parodie sądów i oki śmierci, 

umocnić własne stanowisko; do ni- 

czego nie obowiązuje, niczego od 

swego wyznawcy nie może wyma” 
od gać. 

To nadużywanie wyznawanej i-   dlin we wszelkiego rodzau mle- 
czamniach i sklepach spożywczych 
jest dozwolona i odbywa się obok 
sprzedaży śledzi, mydła, 
nafty. 

5) Większość sklepów spożyw- 

czych jest dosłownie zawalona wę- 

dlinami wiejskimi, z którymi rze- 

mieślnik, opłacający wykwalifiko- 
wanych pracowników,  ponoszący 

wszelkiego rodzaju ciężary i świad- 

czenia — oczywiście nie jest w 
stanie konikurować. 

Na tle tej sytuacji maszego rze- 
miosła nie od rzeczy będzie wspom- 
nieć, iż chrześcijański Związek  za- 

wodowy pracowników  rzeźnicko- 

wędliniarskich, jakgdyby zamykając 
oczy na obecne trudne położenie 
pracodawców, pod presją 

świec i 

strajku 

żąda wygórowanych wynagrodzeń 
dla pracowników, a mianowicie 
50-ciu do 35-ciu złotych tygodnio- 
wo plus utrzymanie, co w stosunku 
miesięcznym wynosiłoby około 225 
— 155 zł. plus utrzymanie. Nadmie- 
nić przy tym należy, iż za żadne 
straty powstałe z zepsucia lub prze- 
gotowania towaru pracownicy nie 
ponoszą żadnej 
materialnej. 

Wśród wielu swych żądań straj- 
kujący wysuwają postulat zatrudnie- 
nia w ciągu jednego dnia w tygodniu 
bezrobotnych, co oczywiście w rze- 
miośle rzeźnicko-wędliniarskim nie 
może być praktykowane z bardzo 
wielu względów, a przedewszyst- 
kim z tego powodu, iż bezrobotny, 
mający urazę do pracodawcy lub 
nawet do zatrudnionych w tym war- 
sztacie kolegów, może z łatwością 
wyrządzić tak wielką szkodę, iż do- 
prowadziłaby ona nietylko do ruiny 

materialnej R” ale 
nawet do osobistej ciężkiej odpo- 
wiedzialności karnej pracodawcy. 

Strajkujący już  miejednokrotnie 

podczas strajku swem  postępowa- 
niem potwierdzili, iż nie mają poczu 

cia należytego szacunku dla swego 

pracodawcy - mistrza, a nawet nie 
potrafią właściwie się zachować w 

urzędzie, wobec przedstawiciela   z języka obcego służą raczej do for- 
malnego sprawdzenia ogólnego roz-, 
wiinęcia umysłowego, orientacji i, 

stopnia władania językami polskim) 

za kur- | 
sy organizowali żydzi. Były one pro-, 
wadzone niedołężnie, nie posiadały | 

fachowych sił wykładowych i nie) 

odpowiadały swym poziomem  wy-| 
mogom kandydatów. 3 

: Zarówno poziom kursu, jak i ni- 

leka opłata, wynosząca zaledwie 20 
ża oraż udogodnienia  mieszkanio- 
we w Domu Akademickim dla kan- 
dydatów na czas trwania kursu, po- 

matu- 

jrzystów do jego wysłuchania. Przy | 
organizowaniu kursu Koło Medy- | 

ków wychodzi z założenia, že matu- 
rzyści bez dodatkowych przygoto- 
|wań ustępują ma egzaminie kon- 

| kursowym żywiołowi żydowskiemu, 

i obcym. 
W ubiegłych latach   

  

| 

„który stać materialnie ma prywat- 
|ne indywidualne przygotowanie i, 

którego organizacja samopomocowa, 

| suto 

władzy, — Inspektora Pracy — śmie 

chem i drwinami przyjmując poważ- 

ne oświadczenia pracodawców, lub 

gwizdami na ulicy spotykają swych 
mistrzów - pracodawców i przedsta- 
wicieli cechu. Były również wypad- 
ki inkasowania do własnej kieszeni 
przez strajkującego należności  fir- 

my, pobicia terminatora i wszelkie- 

go rodzaju pogróżek pod adresem 
pracodawiców. 

Te i podobne wypadki dostatecz- 
nie potwierdzają, iż przewódcy i 
organizatorzy strajku prowadzą 
swych rozagitowanych członków po 
zbyt śliskiej drodze, imając się 
wszełkich sposobów, nie licującyc 
z godnością pracownika. Bez żad- 
nych z naszej strony powodów nie- 
opatrznie rozpoczęli strajk, a obec- 
nie niesłusznie żądają pokrycia je- 
go kosztów oraz przyjęcia do pracy 
wszystkich tych, którzy aż nadto 
wyraźnie wykazali wrogi stosunek 
do pracodawców. 

Niestety — pracodawcy nie mogą 

zewsząd zasilana finansowo, | uwzględnić tak wygórowanych  žą- 

śpieszy swym metosza oC z |dań, gdyż nie posiadają na to środ- 

wszelką pomocą. Poza tym Koło 

|Medyków zorganizowało w swym 
jlokalu (Zamkowa 24) informatorium 

|jdla nowowstępujących, czynne w 

zk środy i piątki w godz. 

|17—19. 
| Zarówno inicjatywę organizacyj- 

|ną Koła Medyków studentów О. 5. 
|B., jak i pracę dla dobra młodszych 
„kolegów należy powitać z uzna- 
_ niem. (bb) 

ków. Nie będąc wszakże wrogo u- 
sposobieni do swych poprzednich 
pracowników, powtarzamy to, co 
oświadczyliśmy wobec p. Inspekto- 
ra Pracy — wiele jatek i warszta- 
tów pracy jest wolnych, zajmijcie się 

indywidualnie lub zbiorowo samo- 

dzielna praca, skosztujcie chleba 
przedsiębiorcy i pracodawcy, a z 
pa podzielicie nasze, wy- 

e tutaj zdanie. 

odpowiedzialności | 

deologii nie jest 'wynalazkiem ko- 

munizmiu; znał je również dobrze 

wiek XIX, ale przynajmniej wstydził 

+ cię swego cynizmu, krył się z nim i 

nie przyznawał się do niego. Nato- 

miast wyłączną zasługą komunizmu 

li wszystkich od niego pochodnych 

| natchnień lewicowych jest progra- 
| mowość tego cynizmu. Nikt się już z 

|nim nie kryje. Wszedł on jako 

składnik w zespół uprawnionych 

stosowanych w Rosji współczesnej, | 

Ideę wolno każdej chwili podeptać i| 

odrzucić, istnieje ona tylko po to,aby | 

Ideologia bez odpowiedzialności 
środków działania politycznego i 
społecznego. 

Przeniknął we wszystkie środo” 
wiska i usadowił się w mentalności 

ludzi, wyznających zasady  lewico- 

we, t. zw. „demokratyczne”. Dlate- 

go można jednego dnia czytać w 

prasie wiadomości z Moskwy 0 nie- 

łasce wobec Pilniaka za to, że przy” 

szedł z pomocą żonie Radka, oraz 

notatkę z polskiego dziennika, któ- 

ry między wierszami domaga się 

ostrzejszego więzienia dla Adama 

Doboszyńskiego, więźnia, który w 

pierwszej instancji demokratyczną 

formą sądu przysięgłych, został 

zwolniony. Cóż za niesłyszany mę 

tlik pojęciowy. Przecież sądy przy” 
sięgłych — to wynalazek myśli de- 
mokratycznej'. 

„Postawmy sprawę jasno: — pi 

sze dalej p. Artem — albo przekre- 

Ślić w ogóle wszelką ideologię, a in- 

teres grupy uznać za jedyną moral- 

ność, albo przyjąć określoną ideolo- 

gię i przyjmować za nią odpowie- 

dzialnošė. 
Wartość ideologii mierzy się jej 

siłą obowiązującą, bez wzg ędu na 

warunki, bez względu na s 

antypatie, zarówno w O iesieniu 

do przyjaciół, jak i wrogów”. 

Rozważania swoje zamyką p. Ar“ 

tem następującym jakże słusznym 

stwierdzeniem: 
„Ugrupowania lewicy stałe na” 

rzucają się społeczeństwu ze 

opiniami. I 

najbardziej efektownych ideologii 

Tymczasem jest to wyraźny bluff. 
Pomiędzy ideologią tych grup, a ich     ma związku. Jest przepaść”, 

11 miesięcy za czerwonym frontem 
Wrażenia uwolnionego kapłana 

Zajęcie Bilbao przez wojska na- 

rodowe 'oswobodziło cały szereg 

| działaczy katolickich zmuszonych 

| przez długie miesiące ukrywać się 

przed siepaczami czerwonych  rzą- 

„dów. Wśród osób w ten sposób о- 

swobodzonych znajduje się również 

lo, Manuel Grana, jecen z najwybit- 

| niejszych dziennikarzy hiszpańskich, 

|b. współpracownik „El Debate“, za- 

jłożyciel i kierownik hiszpańskiej 

| szkoły dziennikarzy katolickich. O 

przeżyciach swych za frontem czer: 

wonym opowiada. on na łamach lon- 

dyńskiego „The Universe" wiele 

ciekawych szczegółów. 
Kończyły się właśnie letnie wy- 

Iklady uniwersyleckie w kolegium 

Cantabrio w Śantanderze, gdy w 

dniu 20 lipca roku zeszłego, kole- 

gium to zostało przez czerwonych 

zajęte i wszystkie przebywające w 

nim osoby rozpędzone. Przed do- 

mem, w którym o. Grana i towarzy- 

sze szukali schronienia, leżały już 

trupy kilku ich przyjaciół, Sam dom 

był kilkakrotnie plondrowany i 

wszyscy zwaąjpili, czy wyjdą stam- 

tąd żywi. O. Grana udało się jednak 

ukryć w małym domku na przed- 

mieściu, a stamtąd po wielu tru 

dach przedostać do Bilbao, gdzie 
rześladowania były mniej okrutne. 

W Santanderze już w pierwszych 

dniach zajęto wszystkie (z wyjąt- 

kiem klasztoru Sióstr Miłosierdzia), 

budynki i zakłady kościelne. Plon- 

ćrowano świątynie ładując zrabo- 

wanymi przedmiotami kultu samo- 

Nowy szef Komi 
Na jednym z ostatnich posiedzeń 

Kominternu, na wniosek Dymitro- 

wa, szefem akcji wywrotowej w Pol 

gce mianowano Wilhelma  Minzen- 

berga, obywatela republiki Hondu- 

ras, stale mieszkającego w Paryżu. 

Nominacja Minzenberga zasko- 

czyła grupkę polskich komunistów 

w Moskwie, z których wosk, | widział 

się już na opróżnionym po eńskim- 

Leszczyńskim tronie. Oznacza ona 

h| całkowicie podporządkowanie ikom- 

partii polskiej naczelnym władzom 

Kominternu, utratę resztki samo- 

dzielności, Jak wiadomo, Leszczyń- 

ski i Jasieński siedzą w więzieniu, 

Dabala i Žarskiego . rozstrzelano. 

"Kim jest właściwie „towarzysz“ 

Wilhelm Miūnzenberg? 
Miinzenberg (dla przyjaciół po 

| prostu Willy) jest Niemcem. Pocho- 

"dzi ze starej oficerskiej b. zamożnej 

| rodziny. 
W roku 1920 Miinzenberg wstę- 

puje w szeregi bandy iIkomunistycz* 

nej Maxa Hoelza, który hula podów 

czas w Zagłębiu Ruhry. 

Kiedy bandę rozbito, Miinzenberś 

przybywa do Berlina i tu zaczyna 

drugi okres swego życia. Z komuni- 

sty-terrorysty staje się bolszewi- 

kiem „salonowym”. 

  
Obejmuje rów- 

nocześnie olbrzymi majątek w spad- 

ku po ojcu. Rozpoczyna wydawać 2 

chody ciężarowe i wszelkiego rodza 

ju powozy. Co dnia znajdowano tru” 

,py kapłanów i zakonników skryto” 

| bójczo. pomordowanych. 

O wrażeniach swoich po zajęciu 

Bilbao przez wojska narodowe o: 

Grana tak opowiada: 

— „Przeżywszy w ukryciu jede- 

naście miesięcy, znów stałem się 

stanąć przy ołtarzu. Domyślacie się: 

czyłem wówczas 
sygniami religijnymi, Wielu z nich 

miało na szyi medaliki ma łańcusz” 

durze. 
ły obrazy lub imiona świętych... 

działy te uczestniczyły we Mszy 

Św. 
dziękując Bogu za odniesiony su“ 

kces i modląc się za spokój dusz po” 

ległych na froncie towarzyszy... 

„W nabożeństwie uczestniczy! 
także pewien ikapłan, którego ku 

czerwonych milicjantów uczyniły 
ślepicem na zawsze. Był on jedną Z 

nionym w więzienie od chwili pierw 

szych ataków powietrznych” na Bil- 

fiła kula w głowę i cudem 

pozostał on przy życiu. 

wzroku i powonienia utracił on jed- 

nak na zawsze..." 

nternu na Polskę 
dzienniki „Welt am Abend" i „Berli 

ner Morgen”, które wikrótce biją re- 

kordy poczytności, pornografii i pro“ 

| Pagandy wyjwirotowej. 
Koncern rozrasta się. 

waż należy do Miinzenberga a nie 

do partii, pieniądze płyną wyłącznie 

do jego Ikieszeni. „Czerwony О1 

stein, jak go nazywano, przewozi je 

przezornie za granicę. 3 

Wikrėtce zostaje posłem do Rei” 

chstagu. Mieszka jednocześnie w 

jednym pokoju w dzielnicy robotni“ 

czej Wedding i w 14 pokojowym a“ 

partamencie na Korfirstendammie: 

Za 25.000 marek w tajemnicy kupuj? 

sobie obywateistwo republiki Hon” 

duras 
W dniu, gdy Hitler doszedł do 

władzy Miinzenberg był już na te, 

rytorium francuskim. Prowadzi stą: 

propagandę  anli-nazistowską. Jest 

jednym z autorów Brunatnej Księgi 

Moskwę 'wizytuje dość rzadko. 

  

mieckich komunistów w Sowieta 
Miinzenberg jest dyktatorem nie” 

mieckiej partii komunistycznej. Wy” 

rzyć jeszcze jego działalność. 

Fakt, że ostatnio założył 02 

przedmieściu Paryża St. Denis „szko 
łę wojskową”, świadczy, że zamie” 

rza powrócić do metody terroru.   

atie 1 | 

Występują pod szybie | 

rzeczywistym postępowaniem nie : 

wolnym i znów otwarcie mogłem 

z jaką gorliwością odprawiałem 

Miszę św. į 

„Po raz pierwszy również zoba- 
żołnierzy z in 

kach, inni mieli je wprost na mun- | 

Na wielu sztandarach jašnia“ | 

z największym nabożeństwem | 

tych 800 ofiar, iktóre marksiści u” 

więzili i męczyli na okręcie zamie- | 

bao. Trzykrotnie kapłana tego tra” 

Organa 

A ponie” | 

Po ostatniej iczystce wśród nie” | 

łącznie terytorium Polski mą rozsze | 
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JAKA DZIš BĘDZIE POGODA? 
Rano chmurno i mglisto. W ciągu dnia 

naogół dość pogodnie, jednak z przejścio- 
Wym wzrostem zachmurzenia, począwszy od 
zachodu kraju oraz możliwością przelot- 

nych deszczów i burz, zwłaszcza w dzielni- 
cach południowych. Widzialność rano sła- 
ba, w ciągu dnia dość dobra. Podstawa 
chmur niskich: rano miejscami około 100 

| Mmtr, z powodu unoszącej się mgły, dniem 

_ 0d 600 mtr. Ciepło (temperatura maksymal- 
na 25 C). Słabe wiatry miejscowe. Wiatry 

£órne słabe z kierunków zmiennych. * 

в Z MIASTA. 
‚ — Wystawa „Wnętrze mieszka- 

 niowe”. Zarząd Cechu Stolarzy, Będ 
marzy i tapicerów Chrześcijan w 
Walnie, chcąc dać rzemiosłu moż- 
ność zwiedzenia wystawy „Wnętrze 
Mieszkaniowe” obniżył na niedzielę 
dnią 22 i 29 bm. ceny biletów wejś- 
ciowych, dla osób mogących się wy- 
kazać świadectwem mistrzowskim 
do 20 gr. — dla osób mogących się 
wykazać książeczką czeladniczą lub 
uczniowską do 10 gr. 

Z ŻYCIA STOWARZYSZEŃ. 
: — Likwidacja biał. związku na- 
uczycielskiego. Wobec tego, że ist- 
niejący w Wilnie białoruski zawo- 
dowy związek nauczycielski od dłuż 
szego czasu żadnej działalności nie 
przejawia, wiojewoda wileński de- 
Cyzją z dnia 20 bm., wydaną na pod- 
stawie przepisów prawnych o stowa 

 rzyszeniach, zarządził likwidację te- 
 £o związku. 

SPRAWY SZKOLNE. 
,  — Prywatne Gimnazjum 
lm. Filomatów w Wilnie przyjmuje 

_ zapisy kandydatek codziennie w kan 
celarii szkoły ul. Żeligowskiego 1—2 

_ od godz, 10—2. 
|| Egzamina wstępne do klasy I-ej 
rozpoczną się dn. 3 września, 

||| — Liceum Handlowe Żeńskie S. 
_ Pietraszkiewiczówny w Wilnie przyj- 
muje zapisy kandydatek do kl. I na 

' podstawie świadectwa ukończenia 
4 kl. gimnazjum nowego typu lub 6 

- kl. gimnazjum starego typu z prawa- 
mi — w kancelarii szkoły ul. Żeli- 
po 1 m. 2 codziennie od godz. 

-—2 pp. 
“| — Bursa Žeūska Z. P. O. K. przyj- 

muje uczenice ze szkół szech- 
nych, gimnazjum i liceum. Jagielloń- 
ska 2 m. 21, tel. 16-25. 
— Dwuletnie żeńskie Liceum Go- 

spodar pe a Tak Sie ud 
daje młodzieży żeńskiej niewyzyska- 

„hy dotychczas fach. Zapisy w Se- 
kretariacie Z. P, O, K, Jagiellońska 

_ 3/5 m. 3 od godz. 10 do 12. Przy, li- 
ceum czynna jest Bursa (45 zł. mie- 
sięcznie). 

— Męskie Gimnazjum Kupieckie 
w Wilnie, ul. Mickiewicza 18 poda; 
je do wiadomości, že miny 
wstępne rozpoczną się dnia 27.VILI 
o godz. 10-ej.. 

— Prywatna Koeduk, Szkoła Powszech- 
na do 6-ej klasy włącznie i Przedszkole 
im. Elizy Orzeszkowej, z polskim i francu- 
skim językiem nauczania, Zapisy nowowstę- 

pujących uczenic i uczniów do wszystkich 
klas na rok szkolny 1937/38 przyjmuje co- 
dziennie od £. 11—13 i 17—18 Kancelaria 
Szkoły przy zaułku Ponomarskim 2 (Zarze- 
cze) śmach własny, ogród szkolny, boisko, 

w zimie sport, Przy szkole internat, pomoc 
w naukach, lekcje muzyki. Do przedszkola 
przyjmują się dzieci od 3 lat. 

— Prywatna VI-klasowa koedu- 
kacyjna szkoła powszechna i przed- 
szkole im. Stefanii Świdy: „Dziecko 
Polskie“ Wilno, ul. Mickiewicza 11 

kich klas codziennie w godz. 13—15. 
SPRAWY ROBOTNICZE 

— Zarząd Chrześć. Zw. Zaw. 
Szewców niniejszym komunikuje, iż 

W 75-tą ROCZNICĘ URODZIN 
DEBUSSY'EGO 

ca urodzin zmarłego w okresie wielkiej 
wojny kompozytora  francuskiegc, 

Debussy'ego, jednej z czołowych postaci w 
historii muzyki. Twórca impresjonizmu mu- 
zycznego i największy jego realizator, wpro 

wadził do świata tonów elementy zupełnie 
nowe i dotychczas nieznane, które wpły- 
nęły decydująco na cały rozwój muzyczny 
XX stulecia. Utworem Claude Debussy'ego 

' poświęca Polskie Radio przeszło godzinną 
audycję dziś o godz. 18.30, podczas której 
wykonane zostaną jego dzieła: Kwartet 
smyczkowy g-moll, który odegra „Kwartet 
Warszawski”, kilka pieśni w wykonaniu 

i Marii Bielickiej oraz suita fortepianowa i 

Obrazy” w wykonaniu Jerzego 
skiego. 

TRANSMISJA Z OGRODU 
ZOOLOGICZNEGO 

Dziś o godz. 21.00 Polskie Radio nada- 
je w ramach „Wesołej Syreny“ pelną hu- 

moru audycję Józefa Czyścieckiego pt. 

| wTransmisja z ogrodu zoologicznego”. Au- 
tor wychodzi z założenia, że w ogrodzie 
zoologiczimym nie jest rzeczą jasną kto ko- 

Sulikow-   

  

  
m. 11, przyjmuje zapisy do wszyst-' 

Na rok bieżący przypada 75-ta roczni- | 

Claude | 

  

Kronika wileńska 
zebranie Związku odbędzie się w po 
niedziałek dnia 23 sierpnia 1937 r. 
o godz. 19-ej (7-ej wieczór) w Sali 
przy ul. Metropolitalnej 1. Zebranie 
bęczie miało charakter ogólny i o 
becność wszystkich członków  ko- 
nieczna pod rygorem. 

SPRAWY KOLEJOWE | 
— Pociąg popularny z Wilna do 

Warszawy z okazji międzynarodo- 
wych zawodów  lekikoatletycznych 
Polska - Niemcy — został odwołany 
z powodu małej ilości zgłoszeń, 

NADESŁANE 
— Dowiadujemy się, że znany stroiciel 

fortepianów, pianin i innych muzycznych in- 

słtrumentów A. PACEWSKI po dłuższym 
wypoczynku od 1 września powraca do Wil 

na i zamieszka przy ul. W. Pohulanka nr. 6 

i rozpocznie pracę w tej dziedzinie. 

WYPADKI 
— (Ciągłe wypadki na robotach ziem- 

nych. Hermanowicz Władysław (Cedrowa 

40) na robotach ziemnych w Porubanku do- 
stał się pod napełniony wózek ziemią i do- 

znał zgniecenia palców lewej stopy. Pogo- 
towie ratunkowe odwiozło go do szpitala 

św. Jakuba. 

Teatr i muzyka | 
Teatr i muzyka. 

— Słynny chór Juranda, wystąpi 
w poniedziałek 23-go i wtorek 24-$0 nach 
sierpnia, w ogródku przy cukierni 

B. Sztralla, Mickiewicza 12. 
Wstęp wolny. K'onsumcja pod- 

Żeńskie | wyższona. 
— Miejski teatr Letni w ogrodzie po- 

Bernardyńskim, Dzisiaj w niedzielę na po- 

| południowem przedstawieniu o godz. 4.15, 
po cenach propagandowych „Gdzie diabeł 

nie może”, 
Wieczorem o godz. 8.30 drugi gościnny 

występ zespołu Reduty. Odegrana zostanie 
doskonała komedia G. B. Shaw'a p. t. „Pro 
icsja pani Warren“, która we wszystkich 

miastach cieszy się rekordowem powodze- 

niem u publiczności. Ceny miejsc zwyczaj- 

ne. Kupomy i zniżki nieważne, 

— Teatr Muzyczny „Lutnia*, Dziś o g. 
8.15 operetka J. Offenbacha  „Perichola* 

(Wędrowni Spiewacy). 

Dzisiejsza  popołudniówka w „Lutni”. 

Dziś po cenach propagandowych „Noc w 

Wenecji* operetka Straussa z K. Dembow- 

skim na czele. 
— 

Poiskie Radio Wilno 
Niedziela dn, 22 sierpnia 1937 r. 

8,00 Sygnał czasu i pieśń poranna. 

Audycja dla wsi (gazetka rolnicza), Muzy- 

ka na dzień dobry. lnformacje rolnicze, 

9,00 Regionalna transmisja z Wisły z oka- 

zji „Tygodnia Gór' 11,30 Muzyka popular- 
na 11,57 Czas i hejnał. 12.03 Od Kamińskie- 
go do Karłowicza — poranek muzyczny. 
1300 W perspektywie tygodnia — felieton. 
13.10 Koncert muzyki lekkiej i tanecznej. 

1440 Klitus i Bajduś podróżują po świecie. 

15.00 Audycja dla wsi. 16.00 Koncert roz- 

rywkowy dla młodzieży, 17,30 „Nasza Wi- 

sła”, aud. 18.00 Transmisja regionalna z 

Wisły z okazji „Tygodnia Gór”. 18,30 U- 

twory Klaudiusza Debussy'ego. 19.35 Trans 

misja fragmentów międzynarodowych  za- 

wodów lekkoatletycznych Polska — Niem- 

cy. 20:00 Audycja świetlicowa „Co słychać 

na świecie” pogadanka. 20.10 Wieczorynka 

„Jak to u nas w Bielkiszkach“ Zesp. Ka- 

skada. 20,35 Wileńskie wiadomości spor- 

towe. 20.40 Przegląd polityczny. 21.00 

Transmisja z ogrodu zoologicznego „Weso- 
ła syrena” 21.40 Wiadomości sportowe ze 

wszystkich Rozgłośni P. R. 22.00 Recital 

śpiewaczy. 22.30 Utwory kameralne. 22.50 

Ostatnie wiadomości i komunikaty, 23.00 

Program na poniedziałek. 23,05 Koncert ży- 

czeń. 23.30 Zakończenie programu. 

  

Z za kotar studio 
go ogląda i kto kogo uważa za „dziwnego”': 

czy np. my oglądamy małpy, czy małpy 

nas oglądają. Może my, ludzie kulturalni — 
z gatunku „homo sapiens“ — nie jesteśmy 

znów tak bardzo wyzbyci dziwolągów my- 

ślowych i fizycznych. Tworzy więc autor 

ogród niby zoologiczny. Transmisja z tego 
ogrodu pokaże nam orła, szympansa, żół- 

wia itd. wypowiadających się tematy 

ogólnoludzkie. 
na 

OD KAMIEŃSKIEGO DO KARŁOWICZA 
Dziś o godz. 12.03 nadaje Polskie Ra- 

dio koncert, który niejako będzie przeglą- 

dem rozwoju polskiej muzyki symfonicznej 
od XVIII do XX wieku. Koncert rozpocznie 
uwertura do pierwszej polskiej opery p. t.: 

„Nędza  uszczęśliwiona”  (r.1788) Macieja 
Kamieńskiego, następnie wykonana zosta- 

nie uwertura do op. „Jadwiga“ (r. 1814) 

Karola Kurpińskiego, Tańce  Góralskie z 
op. „Halka” Moniuszki będą przejściem do 
poematu symfonicznego „Step” — Z Nos- 

kowskiego, po czym nastąpi „Rapsodia li- 

tewska'' M. Karłowicza. . 
Koncert wykona Orkiestra Symfonicz- 

na Polskiego Radia pod dyr. Stanisława 
Janiszewskiego. . 

'liczyć z Gotkliwymi niedoborami w 

Niebywały wypadek świadczący 
o bezczelności żydów, zdarzył się 
(wczoraj na rzece Wilii koło plaży 
Werkowskiej. 

O godz. 5 pop. z Werek wiózł 
łodzią kamienie Edward Soroko za- 
mieszkały w Boltupiu, 

Gdy przeplywai koło plaży wer- 
kowskiej, grupa kąpiących się Ży- 
dów podpłynęła do Soroki z widocz 
nym zamiarem wywrócenia jego ło- 
Wzi Soroko począł protestować, a 
gdy to nie pomogło usiłował wio- 
słem uderzyć jednego Zz napastująch 
żyddw. Wówczas żydzi obrzucili ka-| 
mieniami Sorokę, a jeden z żydów, 

POMÓC 
WARSZAWA 21,8. W nadchodzą 

cym roku gospodarczym w wielu re- 

jonach rolnictwo polskie będzie mu- 

siało zwalczać dość poważne trud- 

ności, wiynilkające przede wszystkim 

ze stosunkowo bardzo silnego zmniej 

szenia się ilości sitomy oraz pasz, 

głównie objętościowych. Należy się   
paszach i ściółce w pewnych rejo- 

| Gorzej stosunkowo przedstawia 

isię sytuacja w wojew. białostockim, 

gdzie również zbiór ziarna okazał 

|się zły i wytworzyła się konieczność 

|pokrycia niedoboru nawet na nad- 

| chodzące siewyy, jesienne. 

| Rząd przychodzi z pomocą przez 

> asygnowanie 500 tys. zł. 

poprzez budżet min. rolnictwa. Mi- 
|. ustaliło _ konieczność 

przyjścia rolnikom z bezpośrednią 

pomocą w postaci dostarczenia ziar- 

na do siewu na ulgowych warun- 
kach kredytowych,  umiožliwiają- 

cych również zwrot zaciągniętej po- 

życzki w naturze, to znaczy w ziar- 

nie z przyszłorocznych zbiorów. 

Dostawy żyta i pszenicy do sie- 

wu na teren powiatów, dotkniętych 

klęską, podjęty się państwowe za” 

kłady przemysłowo - zbożowe, roz- 

działem zaś ziarna zajmują się miej 

scowe spółdzielnie rolniczo - handlo 

we, Warunki kredytowe na ziarno 
siewne są możliwie najdogodniejsze: 

rolnik ima do wyboru zwrot pożyczki 

bądź w naturze, bądź w gotówce. 

Ministerstwo ponadto przydzieli 
ło do dyspozycji wojewody: białostoc 
kiego kwotę 100 tys. zł. na dostar- 
czenie specjalnie zakwalilikowanym 

gospodarstwom  rolńym — zboża, 

siewnego na warunkach - zapomogi: 

zwrotnej jedynie w postaci „odrob- 

ku“ szarwarkowego. 

Na innych obszarach państwa, 

trudności sprowadzają się — nielicz- 
mymi wyjątkami — do niedoboru 
pasz. Należy się zatem liczyć z ko- 
niecznością zaradzenia trudnościom 
w drodze zastosowania środków za- 
stępczych zarówno. w ściółce jak i 
paszach, jalk również nawet i ko- 
niecznością likwidacji pewnej ilości 

posiadanego inwentarza. Ё 

Ministerstwo rolnictwa i reform 

i a ik K a A a k теалаще ло 

Dziś mecz KS. „Polonia“ — W.K.S, 

c  rzyŚMIŚRYC 2 25 
Dziś o godz. 16 m. 30 na stadio- 

nie reprezentacyjnym przy ul. Wler- 

kowskiej odbędzie się mecz między 

K.S. „Polonia” (Warszawa) a W.K.S. 
„Śmięły' (Walno). Jest to spotkanie 

finałowe o wejście do Ligi P.Z.P.N. 
Warto przy tym zaznaczyć, że w fi- 
nale rozgrywek znajdują się poza 
tym „Unia* i „Brygada ”. 

Dzisiejsze spotkanie „Polonia — 

„Śmigły” budzi wielkie zainteresowa 
nie w kołach sportowych całej Pol- 

ski. „Polonia“, jako eks-ligowa dru- 

žyna, stoi na znacznie wyższym po- 

ziomie, niż „Śmigły'. Ale przeżywa 

obecnie ostry kryzys formy, prócz 

tego zaś, niewą e ujemnie 

bije się na jej grze brak b. dobrego 
gracza Kisielewskiego. 

„Śmigły” wystąpi w najlepszym 

swoim adzie. 

Polacy na pierwszych miejscach w 
Antai zawodach hippicznych. 

W Rydze prezydent państwa dr. 
Ulmanis otworzył wiczoraj 10 mię- 
dzynarodowe zawody iczne w о- 
becności rządu, korpusu dyploma: 
tycznego i licznej publiczności. 

W. pierwszym konkursie o nagro 
dę klubu hippicznego armii łotew- 
skiej Polacy zajęli 1, 2, 4i 7 miejsca, 
Francuzi 3, 5, 6 i 11, Łotysze 8, 9i 

  

rolnikóm © 

żyd postezel dkarza- chrześcijanina 
na plaży Werkowskiej 

znajdujący się na plaży, wystrzelił 
kilka razy z rewolweru, raniąc cięż- 
ko w nogę Sorokę, który tracąc przy 
tomność omal że nie wypadł z łodzi, 
Rannemu z brzegu pośpieszyło z po- 
mocą kilku chrześcijan, a jednocześ- 
nie zaalarmowano policję, która u- 
rządziła obławę na plaży, zatrzymu 
jąc kilku żydów. 

Wezwane pogotowie ratunkowe 
przewiozło ciężko rannego Sorokę 
do szpitala św. Jakuba. 

Wypadek  postrzelenia Sorokę 
przez żydów spotkał się z wielkim 
oburzeniem mieszkańców Bołtupia i 
okolicznych osiedli. (h). 

w." 

okresie 
rolnych podjęło akcję o charakterze 
zaradczym. 

Zostało wydane zarządzenie ad- 
ministracji lasów państwowych, 

gowych listowia i igliwia z lasów na 
ściółkę. 

Polski Związek eksporterów be- 
konów i artykułów zwierzęcych zor- 
ganizował tam, gdzie zaobserwowa- 
no masową podaż bydła, zakup tego 
bydła po normalnych cenach rynko- 
wych w celu zapobieżenia zniżce 
cen, 

Związki spółdzielni mleczarskich 
mawiązały porozumienie z państw. 
zakładami przemysłowo - zbożowy 
mi co do zorganizowania dostawy 
pasz treściwych członkom spółdziel- 
ni mleczarskich. 

Niezależnie od tego ministerstwo 

Jak daleko już zaszła bezczel- 
mość żydowska, świadczy. piątkowa 
rozprawa w Sądzie Okręgowym w 
Wilnie. 

Niejakiś żyd Maks Butrymowicz 
został oskarżony o kradzież ' indy- 
ków w Landwarowie i wyrokiem są 
du skazany na więzienie. 

Będąc w więzieniu w dniu 14.IL. 
ibr. usiłował za pośrednictwem se- 
kretarza sądu, przekupić sędziego 

| Sądu Grodzkiego w  Landwarowie, 
kwotą 20 zł., aby sprawa została u- 
nieważniona. : 

Sekretarz i sędzia wnieśli odpo- 
wiednią skargę do prokuratora i żyd 
Butrymowicz znalazł się poraz drugi 
na ławie oskarżonych. 

Sąd udowodniwszy winę Maksa 
Butrymowicza, skazał go z art. 134i 
140 K.K. za usiłowanie przekupienia 

Żywe obrazy z dziejów miasta na 

Osobliwy 
Donoszą z Worochty, iż miejsco- 

wość ta ma nigdzie poza tym nie- 

spotykaną osobliwość, Osobliwością 
tą jest mean w bufecie 

kolejowym. rzech  przedsiębior- 
czych ; Michał Szczepański, 
Karol Dellinger i Kugielmas, w j 
pudowny spdsób wyłdzierżawiło     10 miejsca a 12 miejsce zajął Szwed. dyrekcji stanisławowskiej budynek 

ЧЕ 
łatwiające nabycie na warunikach ul' 
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artretyzmie ;: nerwobólach 

stosuje się 2-3 tabletek 

Togal 3 lub 4 razy dzien- 

nie. Togal jest dobrym 

środkiem przeciwbólowym. 

    
    

        

  

poźnionym 
spowodowało zmobilizowanie spół- 
dzielni rolniczo - handlowych w kie- 
runiku odpowiedniego zaopatrzenia 
składów tych spółdzielni w paszę, 
celem postawienia jej do dyspozycji 
rolnikom. 

Wreszcie ministerstwo  zaleciło 
Państw. Bankowi Rolnemu oraz Cen 
tralnej Kasie Sp. Rolniczych urucho- 
mienie przez $minne i komunalne ka 
sy oszczędności oraz Kasy Stefczy- 
ka kredytów w ogólnej wysokości 
około 3,5 miln. zł. przy oprocento- 
waniu obniżonym do 4 proc. Kre- 
dyt ten, niezależnie od przeznacze- 
nia go, przedewszystkim na kupno 
bralkującej paszy treściwiej i objętoś 
ciowej jak również ściółki, może być 
oczywiście zużyty na zakup ziarna 
siewnego. Termin jego płatności u- 
pływa po zbiorach roku przyszłego. 

  

Morszyn-Zdrój| 
Najtańszy sezon wrzesień — październik 

- Informacje: Zarząd Zdrojowy Morszyn - Zdrój i wszystkie pla- 
wą cówiki Orbisu. 

  

Gdzie przekupstwo — tam żydzi 
urzędnika na 9 miesięcy bezwględne 
go więzienia i nadto na 100 zł. śrzy- 

wny. (p). 
"PE T nba 

Trwata ondulacja 
doprowadziła 

do samobójstwa 
LIDA. 24-letnia Maria Markiewi 

czówna, mieszkanka Lidy, przecho 
dząc przez tory kolejowe w pobliżu 
dworca, skorzystała z manewrującej 
lokomotywy i rzuciła się pod koła 
ponosząc śmierć na miejscu. Przy” 
czyną samobójstwa młodej dziewczy 
ny była choroba umysłowa, którą 
dostała u fryzjera podczas suszenia 
włosów przysposobionych do trwa- 
łej ondulacji. 

  

700-LECIE BERLINA 

    
olimpijskim 2 obecnošci stadionie 

100.000 widzów. 

dworzec 
dworcowy i urządziło tam lokal roz- 

rywikowy. Przed dwoma tygodniami 
bawił w Worochcie minister komu- 
nikacji Ulrich. Wówczas dancing 
zlikwidowano, ale tylko na kilka 
godzin, aby po odjeździe ministra 

jakiś | komunikacji otworzyć znowu wrota 
od | lokalu i rozpocząć popisy taneczne. 

Šai ы Ч 
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Już najwyższy czt 

  zamówić stoisko”na 
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Dziś premiera! 
Potężny arcyfilm C6/IN6 55 Viktor 

Wzrusza, przeraża, śmieszy tworzy i bawi w porywającym najnowszym sukcesie 

59 B FU 
z 6 A L Gg "ed program dodaiki. 

Pocz. punktualnie 2, : 4, 6, 8 i 10.15 

! Podwójny programs iš r 
HELIOS | 1) Najweselsza Pani minister tańczy 

W rolach gł. Tola Mankiewiczówńa, Żabczyński, Ćwlklińska, Orwid, Znicz, Sielański Tom. | 
Popularna piosenka „Robi reformy pani minister, 

2) i Reż. Aleks. Korda. W roli główn. Ronald Young 
Musisz się ożenić i Merle Oberon. Regan Ątrakeje 

Polskie Kino Dziś król w swej najnowszej i naj- 
sensacji HARRY PIEL lepszej kreacji w filmie 

Światowid! "50 MINUT POSTOJU” 
Pełna grozy mrożąca krew w żyłaćiu scena z panterąl Emocjonująca маКа 2 samochodów 

nad brzegiem przepaści. Nad program aktualia 

  

  

     

  

    

„ZNĄĆ PANA PO ZEGARKU' — oto dzisiejsze przysłowie 

Zegarki 

W. JUREWICZ 

modne precyz. gwarantowane 
najlepszych firm połeca 

Ad. Mickiewicza 4 

Tel. 25-15 w Wilnie 

  

Pryw. koed, 7 kl. Szkoła Powszechna 
HALINY SIEWICZOWEJ 

„„„SZKOŁA RADOSNA" 
Sekretariat przyjmuje zapisy do wszystkich klas iprzedszkola codz. od g.11 do 15 

ul. Orzeszkowej 11-b, 

Lokal piękny, słoneczny, ogród-boisko. Jęz. francusk* i niemiecki bezpłatnie. 

      

CZ i Uk O 

poleca Polski Dom Odziežowy — ui. Wieika 21 

„j Kupne | sprzedaž 
Ści sezonewe na jesień i zimę 

prosperujący, w pierwszorzędnym punkcie, 

sweterki, pulowery, sziafroki 

zabudowaniami i inwentarzem. Adres. Pocz 

bielizny, galanterii, trykotarzy 

niem. Teatralna 8—15. 1975—2 

MUNDURKI UCZNIOWSKIES= 
Е 

Po za tym ubiory gotowe damskie i męskie i 

AAAAAAAAAAAA 

Z POWODU CHOROBY właściciela sprze- 

modne: 
Adres w Adm. „Dzien. Wil.", 

'W. Nowicki wina 30 3 u Bastay, pow. Lidzki, folwack Bołejcie 

"SPRZEDAJE się szata do ubrania jaworo- 

Firma stale śledzi za modą 

F kilometrów od Wilna nad rzeczką i jezio- 

  

NAJWIĘKSZY WYBÓR — NISKIE CENY ! 

I A M M) k J) 

Już nadeszły modele i nowo- 

daje się sklep  Winno-Kolonialny dobrze 

suknie, płaszcze, garsonki, 

SPRZEDAJE SIĘ majątek 117 ha wraz z 

Tubielewiczówna. (3) 
Bogaty wybór 

wa (kolor srebrzysty) wykładana maho- 

"TTYYSYV* tvvvrv* | SPRZEDAM kolonię 8 hektar. z zabudow. 

rem. Dow. ul. Sierakowskiego 1 m, 4 Bie- 

  

1985—3 lińscy godz. 12 do 4. 

| SPRZEDAJE się dubeltówkę i psa rasy wyżeł 
Adres: ai drożdżownia Piot- 
rowski, tel. 14-48, ч 

farm, Władysława Trubiłły  |cENY WYSTAWOWE celuodowa па 
Wilno, wisarska metalowych szynach z tekstem do przesu- 

Lk 3 a zato wania w 6-ciu kolorach, (Model Wystawy 
Przyjmuje sty polecone i telegramy. Sprze- Paryskiej). Komplet 125 sztuk 3 zł. 75 śr. 
daje znaczki i druki pocztowe po cenach Płaci się przy odbiorze. Warszawa, Lesz- 

Ę 4 nominalnych. | 20 99 m. 55. „Rajzglid“. 

Specjalność zioła lecznicze. "SAMOCHÓD osobowy bardzo dobry sprze- 
daje się. Poczta Miedniki, Plebania. 

    Pośrednictwo pocztowe 
Przy Polskim Składzie Aptecznym 

  

  

HUGO WAST 73 

ZŁOTO 
Przekład autoryzowany z języka hiszpańskiego. 

(POWIEŚĆ) 

(W ten sposób wojna finansowa Biada ziemi, która czyni cień 

przez Kahał rozciągnie się od cieśni | przy pomocy skrzydeł, która jest 

my Beringa do przylądku Horn. pomiędzy rzekami Etiopil...“ (Is. 

Przerażająca  tłocznia _ krwi!| 18, sko Toki 
i i d iemi inę Lokio: Wszystkie narady ziemi wrzucone S kan oai le ył 
pod wielką prasę gniewu Bożego! 

„I itłocznia została zdeptana — 
powiada święty Jan w swoim prze- 
rażającym widzeniu, — i konie się 
z krwią aż po uzdę“. (Apoc. 

14, 20). 
Rosz czuł dreszcz zadowolenia. 

Lubił Apokalipsę, choć była to 
księga chrześcijańska, uzupełniała 
bowiem wizje proroków żydowskich 
Izaiasza, Ezechiela i Daniela. 

Widział ruinę Londynu, wypro- 
rokowana w Apokalipsie! 

„Upadł wielki Babilon, który się 
ubierał w purpurę.. I wszelki ster- 
mik i wszelki marynarz zatrzymali 
się zdałeka.. I zaczęli wołać... Bia- 
da temu miastu wielkiemu, w któ- 
rym wzbogacili się w handlu wszys- 
cy, którzy mieli statki na morzu! 
(Apoc. 18, 19). 

I ruinę Rzymu u Izaiasza: 

zniszczona jest, iż mie zostało do- 
mu... Uciszcie się, mieszkańcy wy- 
spy... Jehowa wyciągnął rękę nad 
morzem i sprawił, że drżą 'wszelkie 
królestwa”. (ls. 23, 1). 

I ruinę Nowego Jorku: 
„O ty, któraś usiadła u drzwi 

morza i handlujesz ze wszystkimi 
marodamil.. Twe bogactwa, twój 
handel, twoje towary, twoi sternicy, 
twoi Ikonopaczący, twoi Ikomisjone- 
rzy, twoi żołnierze, ze wszystkim 
co zawierasz, zatopią się w łonie 
wód w dniu twego upadku”. (Eze- 
chiel, 27, 4, 27). . ; 

I ruinę Paryža: 
„I Babilon, piękność królestw i 

duma  chaldejczyków, będzie jak 
Sodoma i Gomora... Nie będzie już 
zamieszkany... Będą spały tam dzi- 
kie zwierzęta. w pałacach jego   

  

VII TARGACH WOŁYŃSKICH W RÓWNEM 
  

7 ROKU 

MC Laglen P A N | Marta EGGERTH 
Narzeczona z Wiednia 

Nad program Dodatek rysunkowy i najnowsze aktualia 

Dziś nieodwołal!- 
nie ostatni dzień 

programu 
MARS 

  

(Jutro premiera 
filmu p. t.: 

W rol. gł. 

  

utrzymania 45 zł. miesięcznie). 

Sekretariat Zrzesz. Wojew. 

i świąt. 

Mieszkania i pokoje 
MIESZKANIA 2, 3 pok. poszukuję. Zgło- 

szenia w adm, „Dzien, Wil” dla „M. A.“ 

POKÓJ większy lub mniejszy z wygodami 
"do wynajęcia od 1.IX ul. Piłsudskiego 29—1. 

POSZUKUJĘ POKOJU najmniej 20 m*, bez 
umeblowania z wygodami, przy chrześcijań- 

'sk'ej rodzinie w promieniu pół klm, od Ka- 
|tedry, z wyjątkiem Antokola, I piętro, wej- 
| ście frontowe, Oferty kierować: Wilno I, 
| skr. poczt, 249. 1949—3 

|MIESZKANIE 4 pokojowe z kuchnią za 
60 zł, zaułek Kazimierzowski 11. Informacje 
u dozorcy. - 1982—-2 

„MIESZKANIE 2 pokoje i kuchnia do wy- 
'majęcia na ul. Starej 13, dowiedzieć się na 
„zauł, św. Michalskim 6—1 od g. 2—. 

| MIESZKANIE do wynajęcia na- Żwierzyń- 
cu 4 pokoje, wszelkie wygody w pobliżu 
mostu, Nowa willa. Inflancka 15. 

MIESZKANIA - do wynajęcia dwa pięcio, 
jedno czteropokojowe, bardzo wygodne, su- 

| che, słoneczne, woda, kanalizacja, ogród, 
| brzeg Wilii Wiadomość: Wilno, Witoldo- 
| wa 5—4 Z. Ruszczyc. 1991—2 

|PRZYJMĘ uczenice na stancję z całodzien- 
'nym utrzymaniem i troskliwą opieką. ul 
Św. Ignacego Nr. 3 m. 12. 1894—2 

POKÓJ z osobnem wejściem z klatki scho- 
dowej do wynajęcia. Zygmuntowska 20. Do- 

,zorca wskaże, 

OREIRO ANNA ATS 3 LDAP аа 

INSTYTUT GERMANISTYKI. 
Zamkowa 10, m. 2. Kursy maturalne i kon- 

  
  

      

    

  

kursowe. Szybko — gruntownie — taniol, 

B. NAUCZYCIEL gimnazjum państwowego | 

udziela lekcji jęz. łacińskiego. Popowska 39 

m. 1. 1981—2 

  

miauczeć będą dzikie koty i szaka- 
le w domach rozkoszy...* (ls. 13, 19). 

Z dumą i zadowoleniem powta- 
rzał słowa zapewniające, że wśród 
tego zniszczenia ludzkości jedynie 
Izrael zostanie uratowany od wojny: 

„W. kojcy lat przyjdzie do naro- 
du, który się uratował od miecza, 
wśród różmych narodów, w górach 
Izraela". (Ez, 38, 8). 

Błyskały w jego wyobraźni pełne 
tryumłu słowa prorocze  lzaiasza, 
dotyczące panowania Żydów nad 
zwyciężonymi narodami i  spusto- 
szonymi religiami, 

„l stanie się w końcu czasów, że 
zostanie utwierdzona góra domu Je- 
howy jako szczyt gór, i przybiegną 
do niej narody. Z Syjonu bowiem 
wyjdzie prawo i z Jerozolimy słowo 
Jehowy...* (ls. II, 2, 3). 

Rosz mógł więc bez obawy o 
swój własny naród rozpętać wojnę, 
w iktórejby zginęło sto milionów 
istot ludzkich, a wówczas umocniła- 
by się góra Syjon ponad wszystkie 
góry... 

Małżonika jego weszła zmieszana. 
F.zetłumaczona  depesza głosiła: 
„ Wynalazek. Juliusza Rama nie jest 
oszustwem. Absolutna pewność. Pro 
culkcja złota w cenie ołowiu, Wyna- 
lazca porwany za własną zgodą. Z 
treści listu jego. ogłoszonego w dzien 
nikach, wynika, że pracuje dla jakie 
śoś przedsiębiorstwa, Przypuszczal- 

  

oraz stały zespół artystyczny. 

„Burzyciele 
JACK HOLT 

  

INFORMACJE i ZGŁOSZENIA: 

DYREKCJA TARGÓW WOŁYŃSKICH Równe — Wał. 
  

jako Dziewczę z Prateru 

w przepięknym filmie muz. 

Przepiękna muzyka. 
Melodyjne piosenki. 

Humor. Werwa. Satyra. 

CHÓR JURANDA 
Pocz. przedstawień 5, 7.30 i 10 

  

Dwuletnie Żeńskie Liceum Gospodarcze 
Związku Pracy Obywatelskiej Kobiet w Wilnie 

Przygotowuje absolwentki do 
spodarstw zbiorowych przemysłowych i społecznych (hotele, pen: 
sjonaty, bursy i t. p.) oraz rodzinnych. 

Liceum korzysta z praw państw. liceów zawodowych. 
WARUNKI PRZYJĘCIA: 1) Wiek do 16 do 24 lat, 2) a) ukoń- 

czenie gimnazjum nowego typu lub 6 klas gimnazjum dawn. typu 
i egzamin z biologii lub chemii, b) ukończenie średniej szkoły za- 
wodowej i egzamin z języka polskiego oraz biologii lub chemii. 

Egzaminy wstępne odbędą się dn, 3 września r. b. 
Przy Liceum czynna jest bursa żeńska 

prowadzenia i organizowania go- 

(koszt całkowitego 

Informacji udziela i zapisy przyjmuje do dnia 30 sierpnia r. b. 
w. Pr. Ob. Kobiet w Wilnie ul. Jagiel- 

lońskka 3/5, tel. 17-61, w godz. 10—12 codziennie oprócz niedziel 

  

Praca poszukiwana 
NAUCZYCIELKI,  korepetytorki,  wycho- 
wawczynie, bony i wszelkiego rodzaju 
służbę domową poleca Wojew. Biuro Fun- 
duszu Pracy, Poznańska 2, tel. 12-06. 

ADMINISTRATOR poważny przyjmie za- 
rząd domu na dogodnych warunkach, może 
prowadzić samodzielnie sprawy z wszelkie- 
mi instytucjami. Samodzielne remonty i 
przeróbki, Adres w adm. „Dzien. Wil” 

PANIENKA o charakterze spokojnym po- 
szukuje posady za ekspedientkę lub do go- 
spodarstwa, zna szyc'e i ma chęć do pracy. 
Uprzejmie proszę o zgłoszenie się lub Ц- 
stownie, Trębacka 36—5, 

POSZUKUJĘ PRACY za pokojową lub do 
apteki jako było pracowgiczka klinik, na 
stałe lub na przychodzącą. Pracowita, u- 
przejma, prędka, posiadam świadectwa i 
rekomendacje. Krzywa 36—2 (Soitaniszki). 

OSOBA średnich lat poszukuje pracy na 
przychodzącą, posiada referencje, zam. ul. 
Kijowska Nr. 21 m. 12 O. M. 

POSZUKUJĘ PRACY w większych skła- 
dach przy ekspedycji, opakow. towarów, 
lub w majątkach jako gajowy, polowy. 

  

  

Łask. zgł. do Adm, „Dz. Wil." dla „F. B.“ į 

  

łoża 

Praca zaofiarowana 

Potrzebny 
praktykant do biura 
Zgłaszać się z ofertami: 

Jagieliońska 2, godz. 8—9 

  

  

POSZUKUJĘ człowieka do gospodarstwa, 
pilnowania lasu, Poczta Koleśniki, pow. 
Lidzki Krasnodębska. 

nie Meyerbeerów. Dzisiaj zapropo- 
nowano na miejscu 800 kilo złota w 
sztabach. Dezorientacja i panika w 
Kahale'. (Podpisano: Blumen). 

Eliasz Silberstein nie należał do 
rzędu tych rabinów, co płaczą, roz- 
dzierają szaty i wylewają się w 
psalmach.Otrzymana wiadomość, jak 
wicher lodowaty, rozproszyła jego 
wizje. Wypełnienie proroctw dla 
Eliasza Silbersteina zależało od po- 
myślności domu Rheingordów. Dom 
zaś Rheingoldów nie mógł istnieć, 
skoro jego złote podstawy runą. 

Jak jednak mógł Kahał w Buenos 
Aires dopuścić do tego, aby byli 
górą Meyerbeengowie, jego wrogo- 
wie? Blumen: winił go samego za to, 
że w początkach określił wynalazek 
Rama, jako oszustwo. Jakże niecny 
to zarzut! 

Żona wyczekiwała odpowiedzi 
dla zszytrowania i jej przesłania. 

Silberstein podał: 
„Kahał, wywodzący swój czysty 

początek z Talmudu, świętego jak 
sam Bóg, nie może być zdezoriento- 
wany i ulegać panice. Za wszelką ce 
nę należy przeszkodzić obniżce war 
tości złota, która  uniemożliwiłaby 
na jakieś stulecie wojny zapowie- 
dziane (przez (proroków. Riheingold 
poleci wyłkupić cały zapas złota, za- 
ofiarowanego na giełdzie. Porozu- 
mieć się z Meyerbeerami. Przeszko- 
dzić ogłaszaniu wiadomości, Unice-   
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№ М 
ZDROWIE! 

DLA“ są sroso+ 
  

  
RYSŁCŁO 

RAWIENIA, STOSO 
NADMIERNEJ OTYŁOŚCI. | 

ORGANÓW 
RZY 

  

      
    

UŁATWIAJĄCYM FUNK 
WANYM RŚWNIEŻ PI 

       

  

Dzierżawy 
—— 2 2 ао ата 

|ODDAJE SIĘ w DZIERŻAWĘ w  nowo- 
zbudowanym domu dwa duże lokale han- 
dlowe z mieszkaniami przy ul. Legjonów 
Nr. 28/30 w najlepszym punkcie dzielnicy. 

Pomóżmy bliźnim! 
op iz A о 

j SEKRETARIAT Stronniictwa Narodowego 
(Ww Wilnie, Mostowa 1 uprasza członków 
| Stronnictwa o zaofiarowanie ubrania na 
, (wysokiego) biednego ibez pracy narodowca 

MIŁOSIERDZIU naszych czytelników g0- 
|rąco polecamy b. biedną: wdowę z 2-giem 
„czących się dzieci o dopomożenie wyku- 
| pienia maszyny do szycia założonej w su- 
mie zł. 50 pluś procenta, — jest szwaczką 
i maszyna stanowi jedyny zarobek, Spraw- 
dzona przez Tow. Św. Wincentego a Paulo. 

| Adres w Admin. „Dziennika Wileńskiego", 

Do 

DZIENNIKA 
-. WILEŃSKIEGO 

ogłoszenia i na bardzo dogodnych 
warunkach przyjmuje 

Biuro Ogłoszeń 

stele Grabowskiego 
w Wilnie, GARBARSKA 1 tel. 82 

Kosztorysy na żądanie. 

"Reklama jest dźwignią 
i handlu 

  

  
  
  

      

   
   

  

stwić wynalazek i wynalazcę, Silber 
stein“. 

Pół godziny później, sekretarz 
wręczył depeszę Zachariaszowi Blu- 
menowi podczas zebrania poten- 
tatów, któremu właśnie przewod- 
niczył. 

Blumen przeczytał na głos de- 
peszę i omówił ją pełen goryczy: 

— Wykupić złoto zaoliarowane 
jest łatwo, ale przeszkodzić ogłasza- 
niu wiadomości jest przecież rzeczą 
niemożliwą. Mamy wprawdzie w 
swych rękach liczne wielkie dzien- 
niki i wszystkie niemal agencje te- 
legraficzne, ale nie kable, a poza 
tym są już dzienniki wyzyskujące 
sprawę. Niektóre też z dzienników 
nie będą mogły umilknąć na czas 
dłuższy, gdyż milczenie to byłoby 
zbyt widoczną zmową celem  stłu- 
mienia wynalazku. Co robić ? 

Jehuda Migdał rzekł krótko: 
lorozumieć się z Mieyerbeera- 

mi, unicestwić wynalazek i spowo- 
dować a wynalazcy! 

— Dobrze powiedziano! — ode- 
zwał się Halevy. : 

Nie mogąc przemilczeć wynalaz: 
ku, agencje przedstawily go, jako 
(szaleństwo alchemika, (któremu je* 
$o tygle przewróciły w głowie. 

Konsekwentnie więc biedny ten 
człowiek został zamknięty w domu 
zdrowia. 

(C. d. n..   
EO w a KEESIEYETEOSETEYCIE ИО ПНОДИО от МЬО КДЕСРС 5Б СЕГЛЕ СВр УВБ САИ МОНЕ ОБНЕЕ РИ 1Ы СОС ЛООча IAA TIR Ма 

ADMINISTRACJA: Wilno, ul. Mostewa 1, czynna od godz. 9 — 18. CENY PRENUMERATY: miesięcznie, z odnoszeniem do domu lub przesyłką pocztową zł. 2 gr. 50, kwartalnie zł 7 gr. 50, zagranicą zł. 6-— 
CENY OGŁOSZEŃ: za wierez milimetr. przed tekstem i w tekósie (5 łam.) 40 gr. Komunikaty zł. 1— za mm. jednoszp., nekrelogi 40 gr, za tekstem (5 łam.) 30 gr. Drobne ogłoszenia w dziale ogłoszeniowym za 

jłowo zł. 0,15, słowo tłuste zł. 0,26. Kronika redalicyjna i kermunikaty za wiersz druku 30 gr. Za ogłoszenia cyfrowe i tabelaryczne o 25% drożej Dla poszukujących pracy 50% zniżki. Administracja zastrzega 

sobie prawo zmiany terminu druku ogłoszeń i nie preyjmuje zastrzeżeń miejsca, ы 

Mydawca: ALEKSANDER ZWIERZYŃSKI. Drukarnia A. Zwierzyśskiego Wilno, Mostowa 1, Odpowiedzialny Redaktor: STANISŁAW JAKITOWICZ. 

    

    

  

    

  

            


